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- szczegóły na str. 4
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Kierawnjlwo partii i rządu na utoczystei akademik Warszawie

Wielkie święto 
polskiej armii

Przyjęci 
u premiera 

tyrankew.cza 
12 hm., w 15 rocznicę history­

cznej bitwy pod Lenirc. prezes 
Pudy Ministrów — Józef Cyran­
kiewicz wydał przyjęcie w sa­
lach Urzędu Rady Ministrów w 
Warszawie. Na przyjęc-e przybi­
li członkowie Biura Polityczne­
go KC PZnR z I sekretarzem 
KC PZPR Władysławem Gomul 
ką na czele.

Za piiaiistwa, awantury 
i korupcją 

wędru»a d. wie» 

Nowe afery 
ludzi 
ze ćwieczn ka

NRF
BONN (PAP)

Według danych ministerstwa 
sprawiedliwości NKF, począwszy 
od 17 maja ubiegłego roku 19 u- 
rzędników bońsklch ministerstw 
skazanych zostało na kary grzvw- 
ny i więzienia za korupeię. pijań­
stwo, udział w bóikach. nieumyśl­
ne spowodowanie śmierci I pj^er- 
stwo. Były osobisty sekretarz A- 
denauera, radca ministerialny 
Kilb pozostawał do niedawna w 
areszcie śledczym tako oskWony 
o korupcję, a przeciwko obecne­
mu przewodniczącemu komisi 1 E- 
uropejskiej Wspólnoty Gospodar­
czej i byłemu sekretarzowi star u 
w ministerstwie spraw zagranicz­
nych NHF, Halisteinowl. ambasa­
dorowi NRF w NATO Blank*»n- 
hornowi, ambasadorowi NKF w 
Diakarcie Allardtowi oraz pyłem u 
ambasadorowi NRF w Paryżu Mai- 
tzanowi wszczęto nostepowanie dy 
scypiinarne. Oskarżeni -ą oni o 
niesłuszne oczernienie oyłego r-<d- 
cy ministerialnego Stracka. No oo 
lecenie Adenauers władze oonskie 
usiłowały w swoim czasie za'uszo- 
\xać skandal, a dla przekupienia 
Stracka zaproponowano mu obje­
cie stanowiska ambasadora w Jed­
nej z placówek dyplomatycznych 
NRF. Przed tygodniem głośne Mę 
stały wiadomości o nadużywaniu 
stanowiska państwowego przez tni 
nistra spraw zagranicznych NRF 
von Brentano, który za pieniądze 
zachodnlo-niemieckich podatników 
buduje sobie w Bonn luksusową 
willę, a w ostatnich dniach ujaw­
niona została w zachodnim Berli­
nie afera deputowanego JDU do 
zachodnio-berlińskiego zgromadzę 
nia mieiskiego. Wilhelma Johna, 
który po dokonaniu niedopuszczał 
nych machinacji zbiegł do Szwaj­
carii z gotówką 90 tysięcy marek 
W aferę Johna, który oył jednym 
z najbardziej wpływowych makle­
rów w zachodnim Berlinie or»/t 
członkiem rady nadzorczej tzw. 
Westberliner Volksbank, zamiesza­
nych jest szereg czołowych osobi­
stości z CDU.

Ser «a katastrof 
samochodowych

BONN (PAP) 
W niedzielę wydarzyło się w 

Niemczech zachodnich kilka ka­
tastrof samochodowych. Według 
pierwszycn danych, w katastrof 
fach tych zginęło 10 osób a 8 od­
niosło ciężkie rany,

W przeddzień 15 rocznicy powstania Wojska Polskiego, od­
była się w Belwederze uroczystość wręczenia nominacji fi 
nov omianowanym generałom WP oraz dekoracji wysokimi 
o iznaczeniami państwowym' szeregu generałów i ,oficerów. 
Nominacje generalskie t. ręczył oraz aktu dekoracji dokonał 

rzewndniczący Rady Państwa — Aleksander Zawadzki. 
W czasie uroczystości obecni byli: I sekretarz KC PZPR — 
Władysław Gomułka i prezes Rady Ministrów — Józef Cy­
rankiewicz.

Ostrzeliwanie
Quemoy

wstrzymane 
na dalsze 2 tygodnie

WARSZAWA (PAP)
15 lat temu. 12 października 1943 r. na polach Lenino ro­

zegrała się historyczna bi‘wa w które, I Dywizja im. T. .. >- 
ściuszki po raz pierwszy wystąpią do walki z hitlerowskim 
najeźdźcą. Dzień ten czczony jest rokrocznæ jako dzień u 
tworzenia Ludowego Wo,ska Polskiego. 1 bm., w 1’ 'oczni 
cę bitwy pod Lenino w sali kongresowej Pałacu Kultury i 
Nauki w Warszawie odbvls się centralna akademia.
Ponad trzy tysiące osób wy­

pełniło wszystkie miejsca w salt 
kongresowej. Są to weterani kil­
ku wojen - I wojny światowe), 
wojny domowej w Hiszpanii i II 
wojny światowej, ą żołnierz* 
rewolucji 1905 r t Wieik ej So- 
C'alis'vcznej Rewolucji Paździ ” 
nikowej uczestnicy powstania 
wielopolskiego i powstań ślą­
skich, bojownicy organizacji 
podziemnych walczących z oku­
pantem w czasie ubiegłe, wojny. 
Są również najmłodsi żo ierte 
t oficerowie Ludowego Wojska 
Polskiego którzy rozpoczęli służ 
be iuż w wyzwolonej ojczyźnie

Nad prezydium — symboliczna 
dekoracia z uwtdocnvonvm. cy­
frami 1943 - 1958 N, tle orła 
białego złączone sztandary biało 
czerwone j czerwone mówią o 
braterskiej broni armii polskiej 
z Arm a Radziecką

Punktualnie o god* 18 — 
wśród ourzliwych oklasków zaj­
mują miejsca w traz.vd urn' 
< złookowie B ura Politycznego 
KC PZPR — I sekretarz 
KC PZPR — Wl ADYSŁAW GO- 
MUŁKA JO7EF CYRANKIE­
WICZ STEF\N JĘDRYTHIW 
SKI IGNACY LOGA - SOWIŃ­
SKI JERZY MOR5VVS . FD 
WARI) OCHAB ROMAN 7. AM 
BROV'SKI I AI EKS ANDER ZA 
WADZKI: prezes NK ZSL bt • 
fin Ii ar, przewodniczący CK 
SD — Sanisłr.w Kulczyński, mar 
szalek Sejmu - wiceprezes NK 
ZSL —' Czesław Wy cech, sekrt 
tarze KC PZPR: Jerzy Albrecht, 
Witold Jarosiński 1 7-non Klisz- 
ko. wicepremier - Piotr Jarosze 
wicz minister obrony narodo­
wej - gen. b-oni Marian Spy­
chalski. wiceministrowie obron- 
narodowej — szef sztabu generał 
nego - gen broni Jerzy Bordzi- 
lowski i szef G.ównego Zarzą­
du Politycznego WP — gen dyw. 
Janusz Zarzycki, I sekretarz KC 
ZMS - Marian Renke, przewod­
niczący ZG ZMW — Józef Tejh- 
ma. naczelnik ZHP — Zofia Za­
krzewska, wielu zasłuionyeft b. 
żołnierzy I i II mii WI m. 'n. 
twórca pieśni „Oka“ znany po? 
ta Leon Pasternak i żołnierz 
Gwardii Ludowej znany literat — 
Bohdan Czeszko.

Aleksander Zan adzki. Wltg on 
w imieniu Radv Państw i i C 
gólnopołskiego Komitetu Frontu 
ledności Narodu wszystkich ze­
branych na akademii oraz przy­
byłych na uroczystość przedsta­
wicieli bratnich armii państw so- 
cjalistycza eh

Na trybunę wchodzi min ster 
obrony narodowej gei. broni Ma 
rian Spychalski, który wygłasza 
referat f.ekst referatu podaje- 
my na str S). Przemówienie jest 
wielokrotnie przerywane gorą­
cymi oklaskami.
'DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

Minister obrony ChRL marsza 
lek Peng Teh-huai wvdal 12 bm. 
rozkaz do jednostek Armii Ludo 
wo - Wyzwoleńczej na froncie 
Fukięn. Rozkaz głosi;

Towarzysze z Armii Ludowo- 
Wyzwoleńczej na froncie Fu- 
kien' Wstrzymać ostrzeliwanie 
Quemoy na dalsze dwa ty­
godnie począwszy od drsiej- 
szego dnia by zobaczyć, co 
strona p.-zeciwna zamierza 
uczynić 1 by umożliwić na­
szym rodakom na Quemoy za- 
równo wojskowym jak i cywil­
nym zaopatrzenie s.ę w dostaie 
cznym stopniu w żywność i wy­
posażenie wojskowe w celu u- 
mocnienia swych pozycji. Decy­
zja ta jest wymierzona przeciw 
ko Amerykanom Jest to szla­
chetna sprawa narodowa i mus. 
być dokonane wyraźne rozgrar. 
czenij n ędzy nar a Ameryka­
nami. To posunięcie nie wyrzą 
dza ni m szkody, lecz przynosi 
korzyść innym, a mianowicie 10 
mil ot om Chińczyków na Ta.wa 
nie. Peskadorach. Quemoy i 
Matsu. Przyn<xsi to korzy#"’ 
650-milionowemu narodowi chiń­
skiemu i wyrządza szkodę jed­
nie Amerykanom

Wyzwolenie Taiwanu, Peskado 
rów. Quemoy i Matsu oraz ostu 
tęczne zjednoczenie ojczyzn*, 
jest świętym obowiązkiem nasze 
go ÜO-milionowego naroi'u. Jesl 
to «ęsraw* wewnętrzną Chin i ż- 
den cudzoziemiec nie ma prawu 
ingerować w tę sprawę Niedale­
ki jest czas, kiedy agresorzy : 
ich p v łańcuchowe pon osą kię 
skę. N e mA dla nich wyjść a 
Zwycięstwo będzie po stronie na 
rodów.

Ameiykanię muszą zaniechać 
opeiacji ekmollowych w rejonie 
Quemoy. Jeśli to nie nastąpi o- 
gień zostanie natychmiast wzno 
-»jony.

Rzecznik Białego Demu, Hager­
ty. oswiadezv' w niedzielę wleezo- 
em w związku z decyzją mini­

stra obrony ChRL, Pens Teh- 
hi -na:

„prezydent I sekreter’ stanu są 
zgodni co do ‘-go, iż lest to do 
ora wiadomość i że or.rrdlużenie 
««trzymania ognia claie rządowi 
USA dalsze szanse ' opracowania 
w drodze rokowań rozwiązania 
problemu lej střely".

UTWORZENIE MH ICJI 
OBYWATELSKIEJ

Jak donosi Agencja Nowych 
Chin, w większości proy. ńcji 
pnaai i obwodów auionor.ucz- 

nych ChRL utworzono milicję 
obywatelską. Miliony mężczyzn i 
kooiet uformowały tysiące dywi­
zji i pułków, k'óre stanowią ar­
mie nracy i walki.

W Pekinie do milicji obywatel- 
sk J zaciągnęło się 2,2 miliona 
osób. W prowincji Hunan do mi 
licji wstąpili wszyscy dorośli, a 
w prowincji Seczuan — 30 milio 
nów osób.

29 ostrzeżenie
Jak podáte Agenda Nowych 

Chin, w dniu 12 bm. dwa imi ry 
kańskie okręty wojenne naruszy 
ły chińskie wody terytorialne w 
pobliżu wybrzeży prowincji Fu- 
kien, zaś dwa myśliwce USA 
wtargnęły do obszaru powietrz­
nego ChRL w tej samej strefie. 
W związku z nowy ższyrn rzecz­
nik Ministerstwa «praw Zagrani 
eznyeh Chin itoźyl 29 aoważwe 
ostrzeżenie pod adresem Stanów 
Zjednoczonych.

(Od stałe) o korespondenta AR 
w Kairze)

Godny pożałowania Incydent 
— taki jest sens tytułów n« pier 
wszych stronach dzisiejszych ga 
zet kairskich. W sobotę na uro­
czystym posiedzeniu Rady Ligi 
Arabskiej, poświeconym przyję­
ciu Tunezji do I igi, El Szatti, 
delegat tunezyjski zaatakował 
ostro Zjednoczoną Republikę A- 
rabska oświadczając, że podpo­
rządkowała ona Li„ę swoim in­
teresom. Wyoowii iż ta spotkała 
się z osb-ą repliką delegacji 
ZRA. które na znak protestu 
opuściła salę obrad.

Oświadczenie ielegata egip­
skiego oraz półoficjaln“ ko 
men'arze kairskie stwierdzają, 
że od pewnego czasu 
prasa imperialistyczna prze­
bąkiwała o dvwersyjnych ce­
lach przystąpienia Tunezji do Li 
gi Araosiuej. Wczorajsze wystą-

W prezydium zasiedli również 
przewodniczący delegacji brat­
nich tn. U; marszałek Związku 
Radzieckiegt nacz.elnv dowódca 
zjednoczonych i ił peńsfw U- 
kładu Warszawskiego - Iwan Ko 
nlew, zastępca prrewodr i-zącego 
Państwowego Komitetu Obrony 
Chińsik ej Republiki Ludów 
marszałek Yeh Chien ■ ring, wi­
ceminister ol-r my. szef Główn- 
go Zarządu Politycznego Narodo 
wej Armii Ludowej NR > gen 
m-r Rudolf Doełlinr szef Główne 
go Zarządu Politycznego A nli 
“'zechosło- ackiej gen. mir Va­
ria Prchlik

Na sali widzimy wielu wybit­
nych działaczy państwowych i 
społecznych.

Obecni są szefow't 1 attache 
wojskowi placówek dypkwnaty- 
cznych paiŃstw obcych akredyto­
wani w Polsce.

Wszyscy wstaią Rozlegała się 
dźwięki hrninu narodowego

Akademię otw era i-złomek Biu 
ra Politycznego KC PZPR prze 
wodniczący Rady Państwa - 

pienie El Szatti nie tyli o po­
twierdziło te pogłoski, aie każę 
się dopatrywać uK.artowa"ej 
akcji przeciwko działaniu Ligi 
na rzecz arabskiej jed lości. Tu­
nis miałby obecnie grać rolę ha 
szemickiego Iraku.

istnienie rozbieżności między 
prozachodnią polityką Bourguiby 
a arabskim neutralizmem Na: - 
ra nie było tajemnicą. Zeszłego 
lata miałem możność usłyszeć to 
samo z ust prezydenta Bourguiby 
w jego rezydencji pod Kart gi­
ną. Otwarte Dostawienie jednak 
sprawy obecnie przed całą opi­
nią arabską pozwala przewidy­
wać. że jest to początek jakiejś 
szerszej akcji. Wydaje się że 
Bourguiba poczuł 'się ośmielony 
trudnościami, na jakie natrafia 
^montowanie projektowanego 
budżetu dla tymczasowego rzą­
du algierskiego. Dotąd gotowość 
[DOKOŃCZENIE. NA STR. 2)

icydent Tuiiis-ZRi 
ta menie Ligi Arabskiej

Uroczysta sesja Miejskiej Rady Narodowej na będzińskim zamku.

@00 lat
Będzina

Przpmodnii-ząru Rady Państwa ALEKS ANDER ZAWADZKI udaje tlf u> towarzystwie prze­
wodniczącego Woj. RN RYSZAR DA NÍESZPORKA i U sekretarza KW PZPR JERZEGO LAMUZG1 

na spotkanie z mieszl:jńcami 600-letnlego grodu.

f>... Prawo lokowania powierza­
ni czc godnemu 1 szlachetnemu 
mężowi Hinkowt Ethloj | | f< ęo le­
ga.nym następcom. Powierzamy 
równie, wlasn >ść, przekazujemy 
w dziedziczne 1 te< posiada­
nie wójtos Iwo będzińskie z 
wem nadania, zamiany i . idaży, 
U ójta 1 mii szczan wszystkich tego- 
Naszego miarta uwalniamy -d lą- 
downli tt a ka. nelanów, ojew . 
dow sędziów 1 podsędkm szel- 
k'ch urzędnik )w przez których 
nie bedr pozywani | nie będą 
przed nim. odpowiadać...**

Takimi słowami za< zynal Mę 
akt lokacyjny naaama praw 
miejskich Będzinowi przez kró­
la poLkiego Kazimierza Wiel­
kiego w »358 r.

Chwilę tę przypomnieli mie­
szkańcom Będzina y sobotę bm, 
żacv. durowie, halabardnicy i 
rycerze, którzy równocześnie ob­
wieścili początek uroczystości 
związanych z ROO-lęciem miasta

Inauguracyjne obchody rozpo 
żęły otę w dniu wczorajszym. 

Już m wczesnych godzin po­
rannych przez barwnie udeko 
rowane ulice i place zaczęły 
przeciacać w k erunku gmachu 
Prezydium MRN niekończące 
się tłumy ludzi. W słońcu mie­
nią się kolorowe stroje regio­
nalne, średniom leczne ubioty 
rajców mtejskich, pachołków 
oraz rycerskiej starszyzny. Łą­
czą się one z galów ymi mun­
durami powstańców śląskich 1 
górników. Na krótko przed roz­
poczęciem uroczystości wąskie 
uliczki Będzina zapełniają się 
całkowicie.

Czołówka pochodu rusza. Przy 
dźwiękach orkiestr radcowie 
miasta oraz wielotysięczne tłu­
my ludzi '.dają się na stary *y- 
nek przed dawną wójtowską 
kamienicę. Tu po krótkim prze­
mówieniu >t zewodniczący Pre- 
zyd: m MRN lózef Ł hęcki od­
słania pamiątkową tablicę, Czy­
tamy wykute w kamieniu Io­
wa:

1358 d'58
na wieczną rzeczy pamiątką 

w miejscu pierwszej siedziby
Minko Ethtopusa 

z^Aita naszego miasta 
Będzinem zwanym 
w "O0-lecie nadania 

pnzez król polskiego 
Kazimierza Wielkiego 

praw miejskich 
tablice te wmurowano.

Następnie pochód udaje 
się na podwale będzińskie­
go zamku. Godzina 10-ta.

Am srykrnie wystrzelili ra^ etę
Przy dźwiękach hejnału 
granegc przez trębaczy 
na wieży, burzliwie wita­
ni przez zebranych d)

Na zdjęciu: moment wvstrzelc- 
n'a amerykańskiej rakiety księ­
życowej. CAF — Radinfoto

Z ostat niej rhwili
N edzielne wieczorne doniesie­

nia z bazy na przylądku Cana- 
veral wskazują, iż rakieta prze­
była '75.000 ki ; ciągle jeszcze 
oddala się od Z.emt. jaKkęlwieK 
jej prędkość szyjoko naleję. U- 
czenj »morykaAtcy podali taż. ’ż 
odchylenie od kursu waha się 
nadaj w granievu 4 stopuj.

Czy „Pionier“ dotrze
do srebrnego globu

WASZYNGTON (PAP). 11 bm. n godzinie 9,42 czasu warszaw­
skiego Stany Zjednoczone podj“ły drugą próbę wystrzelenia ra­
kiety na Księżyc. 26-metrowa, 3-stopniowa rakieta „Thor-Able" 
została wystrzelona z poligonu rakietow ro na przylądku 
Canaveral. Cała rakieta składa się z 300 tysięcy części W jej 
os,<»tnim członie umocowany jest satelita, który waty 38.25 kilo­
grama. Mieszczące się w nim przyrządy naukuwr ważą 11.25 k|
W 10 minut po wystrzeleniu 

rakiety, odebrano z rakiety 
pierwsze sygnały M. In. naj­
większy na świecie brytyjski 
radioteleskop w Jodrell Bank 
odebrał sygnały rakiety księży­
cowej o gc dżinie 9,52 czasu war­
szawskiego.

O godzinie 11,36 na przylądku 
Can. veral podano oficjalnie, iż 
rakieta osiągnęła prędkość wv- 
starczającą do wyrwania się po­
za strefę przyciągania ziemsKie- 
go i poszybowała w przestrzeń 
kosmiczną. Prędkość ta wynos 
około 11,2 km na sekundę 
(mniej więcej 40 tvt ięcy km na 
godzinę)

W dalszym swym locie rakie­
ta. a właściwie ostatni jei cz>on 
niosący w czubie satelitę (o na­
zwie „Pionier") z Instrumenta­
nt naukowymi, wskutek dzia­
łania siły ciążenia ziemskiego 
zwalnia stopniowo prędkość W 
odległości 40 tys. lim od ziem 
pędziła ona z szybkością 17 390 
km na godzinę W efeko no- 
dróż w pobliże Ksieżvca odh 
dzie rakieta z przeciętną pręd­
kością zaledwie 5.600 km na go­
dzinę.

Według oblfcyeń uczonych 
amerykańskich „Pionier * powi­
nien dotrzeć w pobliże Księży­
ca w Kwiieoziatek na krótko 
n-red północą

Eksperci przypuszczają, te po 
zatoczeniu spirali dookoła Księ­
życa rakieta-robo* prze-adnie w 
orzestworzat h. Jest bardzo mato 
prawdo-iodobne b" no opuszcze­
niu ot bity okołoksięźycowe4.

(DOKOŃCZENIE NA STR. 2) 

llllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll

„Károlinků*1 
wybrała wczoraj
28-23-11-33-39-17

Parcelę wylosowano na nr ku­
ponu 298196 z p, o. 113. Premii; w 
wysokości 250 - zl. dla wstyslkłch 
kuponów z trzema trafieniami nie 
zalegnie od wygranej wylosowano 
w punktach: Będzin 212, Katowic* 
121. Strumień 307, Lubliniec 98, 
Pruchna 413.

Kuponów wptynçïo: 89015 szt.. 
ogólnej wartości: 2.694.045 zł. Na 
nagrody łącznie z premiami przy­
pada 50 proc. 1.347.022,50 zł na do­
datkowe losowanie 3 procent 
134.702,25 zl.

PEKIN, (PAP.) Jak donoszą 
z Manili, w niedzielę rano w 
pobliżu wyspy Guindarcan na 
Filipinach zatonął statek pasa- 
żers ,, na którego pokładzie 
znajdowało się około 230 osób,

bram zamku podchodzą : 
przewodniczący Rady Pań 
stwa, członek Biura Poli­
tycznego KC PZPR ALE­
KSANDER ZAWADZKL 
przewodniczący Prezy-i 
dium Woj. RN w Katowi 
cach RYSZARD NIE- 
SZPOREK, II sekretarz 
KW PZPR w Katowicach 
JERZY IA.MIZGA, se­
kretarze KW JAN SZY­
DLAK i RYSZARD 
TRZC1ONKA, zastępca 
przewodniczącego Prezy­
dium Woj. RN. JERZY 
ZII TEK, przedstawiciele 
prezydiów rad narodowi ch 
z całego województwa 
oraz organizacji społec?.- 
nych i młodzieżowych. Pu_ 
witanie przedstawicieli 
władz państwowych i par­
tyjnych dalekie jest od 
oficjalności. Zasypani kwia 
tami towarzysze: Zawadz­
ki, Lamuzga i Nieszporek 
nawiązują serdeczne roz-i 
mowy z mieszkańcami 
miasta.
(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

w vm 230 pasażerów. 144 oso^y 
zd< ano uratować.

Powodem katastrofy było prae- 
dewanie statku. Kapi'an za­

bral na okład cztery t azy wię­
cej pasażerów, niż mu na to 
pozwalały przepisy.

Zatonął statek 
z 250 pasażerami



PONÏEDZI ALEK

17.30. 20.00).
Śląskie — 

18.00. 20.15). 
Folies Ber-

— Siedmiu 
20.15). Wanda 

(14.30, 17 00,
10.30). Rialto

Cichy Don
15.30. 18.00, 
ma miejsca 
(13.00. 17.30,

TTT
21.03 KnncArt
1 ksialkV* —

TEATRY I OPERA 
nieczynne.

— Siedmiu
Mala urocza

23.05 ..Wváa- -
„Na dobra-

Bajka -
(11.00.
Małe jasne.

Piast — Moulin
17.45, 20.00). B3Y-

PROGRAM
21.00 Program dnia.

solistów. 21.37 „Pisarz
Spotkanie z Kazimierzem Trn- 
chanowskim. 22.12 „Współczesna 
muzyka baletowa“.

Polskie Radio zastrzega sobie 
prawo zmian w programie.

OPERETKA
KATOWICE (duża scena), g. 19 — 

Tangolita.
WYSTAWY I PLANETARIUM 

nieczynne.
PAŁAC MŁODZIEŻY

KATOWICE, g. 15 i 1S — Filmy 
oświatowe 1 dokumentalne z dzie­
dziny techniki.

PROGRAM II
DZIENNIKI! 5.00, 9,00. 7.00. SU, 
12.04, 13.55, 15.00, 18.30, 20.00, 22.00, 

23.50.
6.45 „Radio-reklama. 7.13 Audy­

cja poranna. 7.45 Muzyka. 8.45 Ra­
diowy kurs nauki jeżyka rosyl- 
skiego. — lekcja 3. 9.00 Audycja 
szkolna dla klasy I 1 II pt. „Zga­
dywanki — malowanki“. 9.20 Po­
pularny koncert symfoniczny. 10-00 
Pierwsza poczta polska — poga­
danka. 10.15 Koncert muzyki roz­
rywkowej. 11.00 Poetycki koncert

11.20 Wiadomości i prz-*- 
, Młode

12.10

życzeń.
gląd prasy śląskiej. 11.30 
talenty przed mikrofonem 
Audycja dla wsi. 12.25 ^Na swoj­
ską nutę“ gra zespół instrumentu! 
ny T. Kozłowskiego. 12.45 :,Od sofa 
do orkiestry“. 13.40 litwory forte­
pianowe. 14.00 Audvcja szkolna 
dla klasy III i IV, 14.20 „Z melo­
dią i piosenką przez świat“. 15.19 
Audycja dla dzieci z cyklu: „Ga­
wędy muzyczne“. 15.50 „Kołowro­
tek Omfalli“ — poemat symfonicz­
ny op. 31. 16.10 Audycja oświato­
wa. 16.25 Koncert muzyki lekkiej. 
17.00 Śląski magazyn inormaeyiny.
17.30 Audycja dla śląskich orkiestr 
dętych. 18.00 Radiowy klub mło­
dych. 18.35 Audycja aktualna. 18.45 
Teatrzyk radiowy „Typki nietypo­
we". 19.12 Walce Jana Straussa. 
19.25 Koncert organowy. 19.40 „O 
problemach młodzieży“. 19.50 ITt vo 
ry na gitarę gra Marcel Bianchi. 
20.27 Kronika sportowa. 20.40 W do­
bry wieczór poniedziałkowy. 2?.00 
Muzyka taneczna. 22.15 Audvcja z 
cyklu „Spór o młode pokolenie“.
22.30 Muzyka taneczna, 22.50 Wolna 
trybuna literacka.
nlctwa PWM“. 23.40 
noc".

KATOWICE: Zorza — Cichy Don 
seria III (10.30, 13.00. 15.30. 18.90, 
20.30). Światowid — Dorośli i dzie­
ci (10.00. 12.30, 15.15, 18.00, 20.45). 
Młoda Gwardia — Mała urocza 
plaża (15.00. 17.15, 19.30). Śląsk — 
Listy z mojego młyna (15.45, 18 00, 
20.15). Przyjaźń — Pościg. Kleofas
— Dziewczęta z Immenhofu. Dę­
bina — Dziadek Hassan. Apollo — 
Śmiech zabroniony (15.30, 17.45,
20.00). LIGOTA: Bajka - NeaSol 
miasto milionerów (11.00, 15.30, 
17.45, 20.00). Iskra 
PIOTROWICE: 
Rouge (15.30.
NÖW : Młodość — nieczynne. ZA- 
LĘSKA HALDA: Tęcza - nieczyn­
ne. Promień — Bohaterowie są 
zmęczeni.

BĘDZIN: Nowości 
złodziei. Lotnik — 
plaża.

BIELSKO: Apollo 
złodziei (15.30, 17.45,
— Paragraf i miłość

Tańczymy wśród 
gwiazd (14.45, 17.15, 19.45).

BYTOM: Bałtyk - ‘ ~
seria II (10.00. 12.30,
20.30) . Gloria - Nie 
dla dzikich zwierząt 
20.00). Śląsk — Sobotni wieczór 
(15.30, 17.43, 20.15). Pokój - Mofa 
córka: na seansach przedpoł.• Nie 
ma miejsca dla dzikich zwierząt — 
(10.30, 13.00, 15.15. 17.45. 20.15). Świt
— Lekkoduch (15.00. 17.30. 20 00). 
Rozbark — Kurier carski. CHRU­
SZCZÓW: Jutrzenka — O*Caomá­
čel ro. MIEĆ HO WICE: Świt - Kto 
zabił? ŁAGIEWNIKI: Przyjaźń — 
Koniec nocy.

CHORZOW: Panorama — Cichy 
Don seria III (15.13. 17.45. 20.15). 
Polonia — Popiół i diament (IJ.oo,
17.30. 20.00). Colosseum — Noce C3- 
blrii (10.00. 17.30, 20.001. Pionier — 
Srebrny wiatr (15.00. 
CHORZOW BATORY: 
Śmiech w raju (13.45,

ClfcsZYN: Piast — 
gere.

GLIWICE: Bajka — Dezerter 
(10.00, 13.30, 15.30, 18.00, 20.30). Gra­
żyna — Kto zabił? (17.00. 19.30).
Jutrzenka — Niezwykły świadek 
(15.45, 18.00. 20.15). Potęga — Przy­
gody Pata i Patachona (15.00. 17.15,
19.30) . Klub Garnizonowy — nie- 
czyne. Zryw — Mateczka. SOŚ­
NICA: Wyzwolenie — nieczynne.

ZABRZE: Marzenie — Cichy Don 
seria I (10.30, 15.30, 18.00. 20 30). 
Roma — Czarownice z Salem (15.00,
17.30. 20.00). Apollo — Księżna Ge­
rolstein (15.15, 17.43. 20.15). Słońce
— Zwyciężyły kobiety (13.00, 17.3<K 
20.00). Zaborze — O'Cangaceiro. 
ROKITNICA: Pokój - Noce Ca- 
birii. MIKULCZYCE: Atlantic —

08/15 Koszary. Energetyk — Ko­
chanek Lady Chaterley.

SOSNOWIEC: Zagłębie — Dezer­
ter (15.00, 17,30, 20.00). Górnik — 
nieczynne. Momus — Monsieur 
Ripois (16.45, 19.30).

CZĘSTOCHOWA: Bałtyk — Ka­
pitan z Kolonii (15.30, 18.00, 20.30). 
Wolność — Zbrodnia 1 kara (15.00,
17.30. 20.00). Hutnik — nieczynne.

MYSŁOWICE: Adria — Wałko- 
nle. Piast — Burza nad Hakone.

We wrześniu przejęła w Bur- 
mie władzę armia i general Ne 
Win ogłoszony został następcą 
premiera U Nu. Ostatnio doko­
nany został pucz wojskowy w 
Pakistanie.

W międzyczasie premier Cej­
lonu Bandaranaike oświadczył 
w parlamencie, že wykryto spi­
sek przeciwko rządowi. W Sy­
jamie 13 z kolei pucz wojskowy 
odłożony został podobno tylko 
wskutek ulewnego deszczu, któ­
ry rozpędzi! demonstrację i

„ P i o nier44 
nie dolec 
do Księżyca 

lecz stanie są
nowym

satelitą Ziemi
- stwierdzają uczeni 
amerykańscy

Po Burnus, Pakistanie
i Ce lon e ...Sjjjam

„Gsullistowska 
epidemia“ 

w Azji
DELHI (PAP) 

Korespondent PAP w De'hi red, Frelek pisze: 
W czasie monsunu na Ocean Indyjski wpłynęła 

5 flota amerykańska, a bezpośrednio po monsunie 
w strefie tego oceanu rozpoczęła się seria spisków 
i puczów, które nazwano tu epidemią gaullistowską.

uniemożliwi! wykorzystanie oka­
zji.

Tymczasem amerykańscy ma­
rynarze i komandorzy „wypo­
czywali“ w Singapurze będąc 
pod ręką na wszelki wypadek, 
a ponieważ okres ich pobytu 
lam wyraźnie się przedłuża, nic 
aą wykluczone dalsze niespu- 
dzi mk w te, strefie

Nazwa „gaulnstowska epide­
mia" jest słuszna tylko częścio­
wo. mne bowiem są warunki 
w Azji pcludniuwo-wschodniej, 
innego kalibru są generałowie 
garnący się do władzy i inny 
przebieg akcja

W Burmie gdzie przewrót ma 
pozory na pól .ega.nego przeka­
zania władzy, przyczyną akcji 
jest, jak się wydaje, zabezpie­
czenie przed wzrostem wpły­
wów lewicy będącym następ­
stwem zakończenia wojny do­
mowej i rozłamu wsrój ugru- 
powań burżurzyjnych Celem 
spisku na Cejlonie było obale­
nie postępowego i popularnego 
rządu i zastąpienie go rządem 
reakcji, wspier nym przez woj­
sko i policję. W Syjamie cho­
dzi jedj nie o radykalne prze­
grupowanie w klice rządzącej 
w czasie nieobecności ilnego 
człowieka m.r,szalka Santa 
Thon-rata, który leczy sie w 
Anglii.

Co się tyczy Pakistanu. to 
obecni jest już iasne ze celem 
puczu jest zapobieżenie kłopo­
tom, v „akich zn-leźli się za­
ufam ludzie Departamentu Sta­
nu USA i paktu bagd dzkiego. 
Mi za i Khan mają błogosła­
wieństwo Waszyngtonu i Londy­
nu.

Pucz został dokonany przede 
wszystkim z dwóch powodów. Po 
pierwsze, gi upii Mirzy groziło od­
sunięcie od wład<. po zapowie­
dzianych na luty wyborach pow­

iewnych, ps drugie, powszechne 
niezadowolenie ludnoś i z ciężkiej 
sytuacji gospodarczej 1 bałagan 
polityczny or pow-staty po wy­
padkach Libanie i Iraku fer­
ment Kolach politycznych grozi 
zachwianie« nozvcjl paktu jag- 
d idzkiego f SEATO. Wybór lu­
towe oznaczałyby koniec « i ad, y 
Mirzy.

Liga muzułmańska była od dłuż 
szego czasu na stopie wojennej z 
pri ydente-n. 'opierane przez 
An ery kanów próby dojścia do pc 
rozumienia między Mirzą a przy­
wódcą drugiej najsilniejszej partii 
ligi itrami — premierem »uhra- 
wardy tie daty żadnych wy­
ników. Trzecia wielka partia — 
i »Uhlikanie i jej przywódca, o- 
balor trzy dni hrnu Noon, stra 
ciii zaufanie prezydenta.

Aresztowani 
w Pakistanie

LONDYN (PAP)
Agencja Reutera donosi z Ka- 

raczi, że w niedzielę w Dańca 
(Pakistan wschodt i) ai Matowa­
no HarrTdula CzoudfiurWego. 
byłego ministra spraw zagranicz 
nych Pak’stanu

’olicja aresztowała w Dacca 
także kilku innych polityków, 
urzędników i byłych ministrów. 
Zarzuca im się korupcję.
Sady woienne maja rozpatrywać 

sprawy osób oskarżonycn o na­
ruszenie przepisów stanu wojen 
u ego

Za chwilę „autentyczni" raico wie miejscy poddani króla Ka­
zimierza Wielkiego ogłoszą wszem i wobec akt lokacyjny 
nadania praw miejskich Będ zmówi. Foto — H. Piecha

Święto
Miel armii

600 lui Będzinu

ZSfiR żąda

i w kroju zbliżania się ty •

(HB)

Arabskiej Kierownik -ydzalu
ii koi in :acji przód sadem

radiologii i fizjologii.

Ryszard WOJNA

Premie NHSP wylosowane 10 bm

C-141 8

poda-
miast
oraz
woj-

się pol- 
w spra 
między 
miesią-

Kobńcz-rk dziękuje 
p- wstańców śląskich 
udzieloną przez spo- 
bedzińskie w wal-

247059, 
457634, 
556»’. 5, 
612629, 
774338, 
886570. 
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Związek
który prowadził ro-
Za głębia do walki o 
dnia pracy, podwyż- 

i kierował masowy ni

pąń- 
radni

którycn 40 
wraz z 40 
KPP, ob- 

Zi żlebie o-

P1EBWSZE ODDZIAŁY BRY­
TYJSKIE zaczęły opuszczać Jor­
danię. Jak wiadomo, rząd brytyj 
ski zapowiedział, te ewakuacia 
wojsk rozpocznie się w dniu 20 
bm. Na razie ewakuacja oddz a 
łów irnwadzona jest na niewiel 
ką skalę.

Polska 
podaje

publiki 
hannęs 
ostatnio 
«elit.

PO POBY< IE w Związku Ra­
dzieckim przybył do Polski pre­
zes Amerykańskiego Towarzy­
stw, Eksportu Filmów (MPEAA, 
E Johnston E. Johnston złożył 
wizytę w Naczelnym Zarządzta 
Kinematografii i przepraw iził 
rozmowę z dyrektorem NZK — 
Jerzym Lewińskim.

W czasie rozmowy poruszono 
zasady współpracy w zakresie 
w miany filmów oraz rozważ-no 
możliwości wspólnej produkcji 
filmów.

W STRASBURGU toczą sie oh 
rady sesji rady europejskiej. 
Przemawiając francuski mnister 
spraw zagranicznych Cc ive de 
Mourville, wyraził zdanie, że za­
przestanie doświadczeń z bronią 
atomową i wodorową „nie może 
mieć żadnego istotnego znacze­
nia". Ponadtc Couve de Mourville 
us lowal wykazać, że ;aprzesia- 
nie takich doświadczeń mogłoby 
uśpić opinię publiczną“, a tvm 
samvm „utrudniłoby rozwiązanie 
problemu rozbrojenia“.

329870- 
506lP\ 
561883 
68091«, 
»76708, 
952745,

Przed Sądem PowiatoaiTm w 
R -czynie tocrs s<ę proces prze­
ciwko byłemu 'cieroy nikowi wy 
działu komunikacji drogowe j 
przy P- ezvdium PRN w I'szcz'- - 
nie — Stanisławowi Białoniowi i 
innvm, oskarżonym o przestęp­
stwo. które jest w pewnvm stop 
niu przyczynkiem do licznych 
katastrof samochodowych na a- 
szyc drogach.

Stanisław Białoń nie przepr > 
wadzał komisyjnych egzaminów 
dla osób ubiegających p < o pre 
vo jazdy i zezwolenia takie wy 
dawał zą łapówki. W ten sposób 
w latach 195fl — 10S8 wydał ok. 
65 p< wzoleń na prowadzenie po­
jazdów mechanicznych różnym 
osr 5om. c obierając od nicn wy­
sokie łapówki pieniężne. Rł pro 
cesie tym svys+epuje 67 świad­
ków. W tych dniach należy o- 
czeKiwać wyrok Sentencję je­
go podamy czytelnikom oddziel­
nie. (kry)

PREMIER J CYRANKIEWICZ 
wręczył odznaczenia państwowe 
— złote, srebrne . brnrawe Kr"-- 
że Zasługi — osobom wyróż­
nionym w akcji pr»*ciwoowod io 
wej i usuwania skutków huraga­
nu na terenie województwa war 
azawskiego.

W WARSZAWIE toczą 
sko - greckie rokowania 
v.’iç wymiany towarowej 
obu krajami w ostatn ch 
ci h or. i w roku 1959.

Polska dostarcza obecnie do 
Grecji różn ■ towary. - których 
najważniejsze są: węgiel, nawo­
zy sztuczne, cukier, chemikalia, 
maszyny młyńskie, obrabiatki. 
W zamian za nie otrzymujemy 
m. in. grecki tytoń, cytryny, owo 
ce suszone, ekstrakty garbar­
skie. gąbki itp.

PRACOWNIKÓW NAUKO­
WYCH różnych dziedzin nedycy 
ny, m. In. chirurgii, biochemii 
ir’erny, " ‘ -• ■■ ■■
którym przyznt io w bież, roku 
stypendium fundacji Rockefelle­
ra pogłębi swa wiedzę na zagra 
niez mh uczelniach specjalisty­
cznych.

„HUMANITE DIMANCHE" do 
nosi, że policja marokańska a- 
resztowała 14 aktywistów par‘ii 
komunistycznej, wśród która h 
znajduje sie członek Biura Poli­
tycznego KC Komunistycznej 
Partii Maroka. AMulla Laiaszt.

W PC ilAD’.OSCI MIASNEJ 
Rueil-Ia-Gadeliere (dep. Eure«.” 
Loire) zmarl znahy francuski 
akwarelista rytownik Mavr.ce 
Vlaminck. V! immek pył również 
- itorem wælu książek.

25ŻS3S. 
46906« 
•56016, 
637558 
77722 
91598-
M8O55,

238060.
432149.
522005.
565577,
742457.
883837,
»64243,

Ponadto w . sowano 98
po 21 250 — I »1» premii po

URZĄD ’R U5OWY przy re- 
mierzn NRD zakomunikował że 
w sobotę o godz 10 rano zmi ł 
minister kultury Niemieckiej Re 

Demokr ycznej, dr Jo- 
Becher. Zmarły cierpiał 
na długotrwali chorobę

(DOKO1ÇCZEN7E ZE STR 1)
Nowa fala ok.asków wita wcho 

dzącego na trybunę przewodni­
czącego delega^j. Armii Radziec 
klej, bohatera Związku Radziec­
kiego marszałku Iwana Koniewa. 
Również ,ego przemówienie .est 

wielokrotnie przerywane gorą­
cymi oklaskani! i owacjami na 
cześć Armii Radzieckiej, na 
cześć braterstwa brom obci na­
szych armii. na cześć Związku 
Radzieckiego.

I znowu gorąca owacja. Żabie 
ra îios przewodniczący delegacji 
Chińskiej Armii Ludowo-W- „wo 
leńczej marszałek Yeh Chien - 
ying.

Do zakończeniu serdecznie 
oklaskiwanego przemówenia 
przewodniczącego delegacji chiń 
sklej, zrywa się praw w: owa 
cja w chwili kiedy marszałek 
Yeh Ch.cn - ying wręcza mini­
strowi oi ronv narodowej gen. 
breni M „ilnowi SpychalslLe- 
mu podarki od armii chińskiej 
Są to sztan w Ch-ńskiej Armii 
Ludów" - Wyzwoleńczej oraz 
proporzec

Przemówienia powitalne wy­
głasza na tępnie przewodniczą^ 
delegacji Narodowej Armii Ludo

zmienia się ou 1945 roku jego 
oblicze. Zacofanie v dziedzinie 
urządzeń komunalnych, socjal­
nych i kulturalno oświatowych, 
którego ciężar tak dotkliwie ta 
ziemia w przeszłości odczuwała, 
jest konsekwentnie likwidowa­
ne. Szczególną uwagę partia i 
rząd przywiązują do rozwoju ou 
downictwa mieszkaniowego.

Wszędzie cyyrastają nowe osie 
dla i bloki. Gdvby wszystkie roz 
siane po całym Zagłębiu domj i 
osiedla skupić w jednym miejs­
cu, okazałoby się, że powstało 
zupełnie nowe, duze miasto, li­
czące ponad 33 tysiące izb mie­
szkalnych.

W przyszłym roku ma się roz­
począć m. in. budowa nowego, 
wielkiego osiedla na ..Sybercc' 
obliczonego na 20 tys. mieszkań­
ców.

Wiemy, że nie wybudowaliśmy 
jeszcze ryle domów, ile wymaga 
potrzeba, może nie są one tak 
piękne jak byśmy sobie tegc ży­
czyli, nie są to jeszcze owe szklą 
ne domy, o Których marzył Że­
romski. Ale chcemy, by takich 
włamie, wygodnych i jasnych 
domów przybywało w Zagłębiu 
juk najwięcej.

Wiemy, że kto się zatrzymuje 
w miejscu choć na chwilę, ten 
cofa się wstecz Bo świat idzie 
naprzód zwłaszcza przez gigan­
tyczne współzawodnictwo dwóch 
systemów — socjalistycznego i 
kapitalistycznego. W tym współ­
zawodnictwie zwycięstwo musi 
być po strome socjalizmu. Be 
tylko socjalizm niesie ludzkości 
zniesienie na zawsze wyzysku 
człowieka przez człowieka i osta 
teczne wyzwolenie od wojen, 
zwłaszcza od not w ornej grožbv 
wojny atomowej, do której wy­
buch 1 mogą doprowadzić impe­
rialiści stwarzający coraz to no­
we zarzewia wojny.

Te rzeczy musi zrozumieć każ 
dy świadomy obywatel naszego 
kraju, a tu każdy zagłębiał« i 
Ślązak. By to osiągnr ć, trzeba 
skupić się wokół partii i rządu 
ludowego i konsekwentnie praco 
wać nad wcieleniem w życie ich 
uchwał

Niechaj wiec myśl o wszyst­
kim co dobre i wielkie w naszej 
narodowej przeszłości stanie się 
natchnieniem dla naszego naro­
du, buduj íce zo ową socjalisty­
czną teraźniejszość".

Przemówienie tow. Zawadzkie 
o było kilkakrotnie przerywane 

oklaskami .
Równie ciepło i serdecznie ze­

brani przyjęli krótkie wystąpie­
nie przewodniczącego Prezvdium 
W") RN tow. Ryszarda Nlesz- 
porka, który przekazał mieszkań 
com życz°nia z okazji jubileuszu 
B dżina i zanewnil że Woje­
wódzka Rada Narodowa będzie 
nadal udzielała miastu wydatnej 
pomocy w zagospodarowaniu i 
rozbudowie

Spotkanie zak ńczylo się od­
śpiewaniem Międzynarodówki 
przez wielotysięczne tłumy.

O godz. 15 w różnych częś­
ciach miasta rozpoczęły się licz­
ne imprezy artystyczne i soorto 
we a w późnych idrinach wie 
cz-irnj eh mies-kańcy Będzina i 

iście bawili się na festynie lu 
dnwym.
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RADZIECKA TELEWIZJA KO 
I.OROWA wychodzi już ze Sta­
dium eksperymentu. Już w listo­
padzie lub g’-udhi i br. trzy stacje 

îlewizyjne w Moskwie rozpocz- 
ni -egi larne nadawanie nrogra- 
mów kołdrowych — oznajmił na 
konferencji prasowe; dyrektor 
telewizji moskiewskiej, inż. No- 
w kowski.

Obecnie opróc Stanów Zjedno 
Cżonych, gdzie jest 300 tysięcy 
„kolorowych' telewizorów, re­
gularnych audycji tego tvpu nie 
nada.je żadne inn państwo. W 
Anglii i Japonii telewizja koloro 
wr zostanie szerzej rozpowszech 
nlona dopiero za 5 — 10 lat.

NOWA' JORK, fPAPl 
Sekretarz gene -’ny przekazał 

delegacjom na XIII „esję Zgro­
madzenia Ogólnego NZ memo­
randum rządu USA w iprawie 
wycofania w.jsk z Libanu

W memorandum tv~i stwier­
dza się. że wycofanie wojsk 
amerykańskich z Libani ma na- 
star ić do końca października 
.,j< śli nie nastąpi? meprzewi- 
dziane wydarzenia".

W związku z łym delegacja 
radziecka na XIII sesję Zgro­
madzenia Ogólnego złożyła o- 
świadczenie:

Dla .każdego jest jasne — 
czytamy m in. w oświadczeniu 
— że. w warunkach obe ności 
wojsk USA w Libanie i nie­
ustannej ingerencji oficjalnych 
przedstawicieli amerykańskich 
w sprawy wewnętrzne tego kra­
ju na rz cz przeciwników obec­
nego rządu. zawsze istnieje 
m żność stworzenia rakich „nie­
przewidzianych“ ikolicznoscj

Nie jest przypadkiem, że ró v- 
nocześnie ze wspomnianvr- o- 
świadczeniem rządu USA uka­
zały się informacje że niektó­
ro amerykańskie oddział’’ woj­
skowe będą musialy prawd'-)» 
d ibnie pozostać w Libanie rów­
nież po 31 paździe-nika i że 
może to bvć konieczne dla 
„obrany życia i mienia Amery­
kanów"

Rezolucja nadzwyczajnej seeli 
Zgromadzenia Ogólnego w spra­
wie szybkiego wycofania wojsk 
amor-k-ńskich z I.-'banu i an- 
gie’skich z J rdanii powinna 
być niezwłocznie wykonana.

RZĄD USA orzeka rai rządowi 
radzieckiemu notę, w której za­
wiadamia, że wyraża zgodę na 
rozpoczęcie w dniu 10 listopada 
w Gene-.zie rozmi w ekspertów 
w sprawie metod zapobieżenia 
niespodziewanym atakom, zgod­
nie z sugestią wysuniętą >v swo­
im czasi p.-zez rząd radzieck..

Jeśli chodzi o skład ekspertów, 
którzy mieliby reprezentować 
sttonę zachodnią, nota amety- 
kań ;ka proponuje by w konfe­
rencji wzięli udział przedstawi­
ciele USA W. Brytanii Francji, 
iansdy, /loch i „ewentualnie 

innych krajów".

(PAP) 
które 

... .....    papie­
ża, zbierz się 25 pażdzi« tuka 
o godzinie 15.

278306, 
48246° 
560721 
680953, 
855815, 
916990, 
«68059.

(DOKOŃCZENIE ZE STR.
uczynienia tego zadeklarowały 
ZRA. Irak. Arabia Saudyjska. Je 
men i Libia. Delegacje pozosta­
łych pięciu państw członkow­
skich ociągają się z daniem jas­
nej odpowiedzi. Dużą rolę odgry 
wá w tym z jednej strońy presja 
rządu francuskiego, z drugiei — 
niezadowolenie rządu tunezyj­
skiego. który obąwia się, aby 
tymczasowy rząd algierski, ma­
jący swa siedzibę w Kairze, nic 
ułatwił objęcia Algieru wpływ i- 
mi nasserowskimi. co w przyszło 
śei zagroziłoby bNzpośretfkio po- 
zycjom Bourguiby w Afryce pół­
nocnej, a nawet w Tunezji.

Przedstawiciel Jemenu w I i- 
dze wystąpił i oficjalnym żąda­
niem wycofania przez Tunis 
oskarżeń przeciwko ZRA. De1' ■ 
gaeja tunezyjska na razie mil­
czy

(Dokończenie ze str. 1)
Godzina 10,20. Na dziedzińcu 

zamkowym rozleaają -e dźwię­
ki hymnu paiuit wowego. Wa­
rowne mury zamku drżą od 
wystrzałów armatnich Rozpo­
czyna się uroczysta sesja jubi­
leuszowa Miejskiej Rady Naro-

W STOCZNI SJJCZEf IlC- 
SKIEJ odbyła Sie Uroczystość 
podniesienia bandery Zjednoczo­
nej Republiki Arabskiej na wy­
budowanym tu statku „Benha“ 
o wyporności 3200 BRT. Jest to 
już druga jednostka przekazana 
przez szczecińskich stoczniow­
ców w b . armatorowi na Blis­
kim Wschodzie.

tsiiec” aagłe- 
uwaeą wysłucha te

tow. Aleksandra 
który mówi m.

dowej. Przewodniczący Prezy­
dium MRN Józef Łabęcki przy­
pomina zebranym 600-Ietnią hi­
storię Będzina. Omawia oii loey 
starego gredu piastowskiego w 
chwilach jego rozkwitów i 
upadków. W oparciu o konkret ■ 
ne cyfry analizuje r izwój mia­
sta w 14 latach Polsk: Ludowej 
oraz wskazuje na dalsze 0er' 
spektywy rozwojowe.

Gorącymi oklaskami radni wi­
tają wystąpienie tow. Aleksan­
dra Za wadzkieg >, który przeka­
zuje w imieniu partii i rządu 
przewodniczącemu MRN rad­
nym i wszystkim mieszkańcom 
U zdrowienia i życzenia dalszej 
owocnej pracy. P sstępnie tow. 
Wojciech 
w imieniu 
za pomoc 
leczeństwo 
ksch o wyzwolenie Śląska. Sesja 
kończy się wręczeniem miastu 
jubilatowi kilkudzesieciu 
runl-ów pamiątkowych od 
śląskich i zagłębiowskich 
od miejscowej jednostki 
ekowej

Przedstawiciele władz 
stwnwych i partyjnych, 
oraz zaproszeni poście opusz­
czają zimek i przez ulice mis- 
sta udają sie praed gmach Ko­
mitetu PZPR gdzie przewod­
nicząc" Radv Państwa spotykr 
się ze spo^czeństwem miasta i 
powiatu.

Kilkadziesiąt 
biaków z 
przemówienia 
7 awadzlrfego 
in.:

„W okresie 
siąclecia pisanej historii pań- 
ftwa polskiego, sięgamy głębiej 
i szerzej do dziejów ojczystych, 
ponieważ wszystko, co związane 
z orzesr’ośc’a naszego narodj i 
jego oostenowym rozwojem jest 
nam bliskie i drogie.

Dziś w całej Polsce odbu- 
dowyw-me są z-bvtki, rozwija­
ne badania historyczne, a miesz­
kańcy wieli- miast 1 osiedli ser­
decznie obchodzą ich jubileusze, 
np. 7t><l-lecio Kr kcryp 900-leei« 
Raciborza. 650-lecie Lidzbarka 
Warmińskiego jono-iocie Łomży 
i inn*. W len sno<=6b 
T.ndowa noprzez vheki 
rękę Polsce Piastów

O Będrin cze ;to zawadzała 
historia Tutaj król Kazimierz 
Wielki zbudował nierws’“ nu try 
handlowego m’-atn, r«-dv szły 
wojska J-na *nbkwk**«o na 
Wiedeń. łuł°i dotarli n°’ożdżcy 
szwedzcy którzy nrawie do- 
szow-tnie zniszczyli miasto i za­
mek

Już w roku 1185 powstaje 
pierwsza, duża kopalnia węgla 
w Dąbrowie. Górniczej — kopal­
nia „Reden“, a vr śl..d za nią 
pojawiają się dalsze. Na tej zie­
mi przed 100 laty została za­
łożona cementownia „Grodziec".

Wkrótce też ziemia ta stała 
się widownią nieustannyi h cięż­
kich zmagań klasy robotniczej
— zmagań o lejaszy ludzki byt. 
Nie było w ówczesnej d ii ro- 
bo’niczej miejsc- na urok, i kul­
turę życia. Toteż gdy tylko do­
szło di pierwszych odruchów ro­
botniczego buntu, na murach 
miasta Zagłębia pojawiły się n)- 
pisy — ..Chcury być ludżm,"! 
Tutaj w Zagłębiu wytworzyło 
Sie ognisko silnej walki rewolu­
cyjnej sięgające swoją .radycją 
jaszcz w połowę XIX w. Ti taj 
w Zoglębu pierwsza w Polsce 
partia robotnicza — b ihaterski 
Wielk-' Proletariat — znalazła w 
czasach, gdy ruch rob' tniczy z 
żywiołowego przeradzał się w 
ze-gąnizon ny, silne pop—cie 
z° złe niowskich górników i hut­
ników. "'utaj po upadku Wiel­
kiego Proletariatu. przywódcą 
1 asv robotniczej stał się zało­
żony przez Juliana Marchlew­
skiego Związek Robotników 
Polskich, 
b itników 
skrócenie 
kę płac : 
strajkami.

Tutaj w Zagłębił powsi 
pierw,-.ze w dziejach polskiej
khsy robotniczej zalążki prole­
tariackiej władzy — rany dele­
gatów robotniczych, 
rocznicę powstania 
rocznicą po vsta nia 
chodziło i obchodzi 
raz Śląsk.

Jako zarzewie ustawicznego 
r ewolucyjnego wrzenia Zagło­
bie nlP ciesz-’ło się i me mogło 
ci« .zyć pop riiem i symjoatią 
władz Polski orzedwrześnio- 
wej. Jako obiekt rabunkowego 
wyzysku, przeważnie zagranicz­
nego kapitału, nie mogło roz­
wijać się prawidłowo gospodar­
czo i kulturalnie.

Spójrzmy dzisiaj na Zagłębie
— alby to samo, bo zawsze nam 
najbliższe i drogie. Jednak jak

u ezwłocznsgo 
wycofania 

oisk
angh-amerykańskich
z Jordanii

Prawa jazdy 
za łapówkę

Za dwa tygodnie 
wybór nowego 

prpleáa 
RZYM, 

Konklaw“ kardynałów, 
dokona wyooru ..owego

WIEŃCÓW

Uroczysto >(
w Len no

Ï)

Za 4 lala
wyleci człow :k

RZYM (PAP)
15 rocznicą pow-

przvszlvchw nlc-

POLSKICH W 
NO I W

■j EI EGACTE BRATNICH 
ARMII ZŁOŻYŁY WIEŃCE 

NA GROBIE 
NIEZNANEGO ŻOŁNIERZA

I jako jej 
weidzie nn 
eliptyczną

WARSZAWA (PAP)
12 bm. w zw: izku z 15 roczni 

cą utworzenia Ludowego Woj­
ska Polskiego w godzinacn przed 
południowych delegacje bra*mich 
Armii: Radzieckiej z marszałkiem 
I. Koniewem. Chińskiej Armii 
Ludowo - Wyzwoleńczej z mar-

ałkiem Yeh Chien - ylnge.n, 
Naradow“’ Armii Ludowej NRD 
z gen mjr Rudolfem Doellln- 
glem i Armii Czechosłowackiej z 
gen mjr Václavem Prchlikiem 
złożyły wieńce na grob e N: rzną 
nego Żołnierza w Warszawi

NOWY JORK (PAP) 
Jak pcdrje agencja Reutera, 

amerykańscy uczeni przedstawi­
li specjalnemu komitetowi do 
spraw astronautyki i przestrze­
ni kosmicznej następujący plan 
działania na nadchodzące W-le- 
cie:

W I960 roku — wylądowanie 
na Księżycu pojazdu kosmiczne­
go. wyposażonego w aparaturę 
naukową, 'ednakże bez załogi 
ludzkiej. Pojazd ten powróci na 
stępnie na Ziemię. W 1961 roku
— statek kosmiczny bez załogi 
wyruszy w podróż dookoła We­
nus. W 1962 roku — wystrzele- 
lie rakiety mogącej powrócić na 
Ziemię; tym razem w przestrzeń 
kosmiczną wvleci człowiek. W 
1963 roku — na orbitę Ziemi 
wejdzie sztuczn; satelita „zamic 
szkaly" przez człowieka. W 1965 
roku — s*atek powietrzny z za­
łoga ludzką odbędzie okrężny 
lot wokół Księżyca. W 1963 roku
- im Księżycu wyląduje czło­

wiek, który w 1970 roku — zało­
ży tam pierwszą bazę.

stąpiły: Zespół Pieśni 
Wojska Polskiego 
P:eáni, i Tańca 
k.ej im. A W.

er., rlą Marlę D. r. butów.
Ostrowski m: rów iteż na iwym 

sumieniu wiele innych prie­
st»» >i w. Dokonal on np. włama­

ła d‘ magazynów podręcznych 
Sosnowieckiego Przedsiębiorstwa 
Robót Górniczych pracującego w 
kop, „Michał“. Ostrowski nie za­
trzymany przez strażników naj- 

tokojniej w «wiecie przeszedł bra 
"nę Kopalni, a później na oczach 
strażników zaczął poszukiwać ta­
kiego« narzędzia, którym mógłby 
p >si - tyć się przą włamaniu. 3 «.i- 
lazł Jakiś prę, met iłowy, który 
przyciął sobie do odpowiednich 
rozmiarów na specjalnej maszyn­
ce. Prctem tyn później Ostrow­
ski w-łamat drzwi magazynu.

Dobroduizna straż zupełnie nie 
przeszkadzali Ostrowskiemu w je­
go czynnościach. KR *.

wej NRD gen mjr Rudolf Doel 
ling i czechosłowackiej — prze­
wodniczący delegacji gen. mjr. 
Vaclav Prchlik.

Gorące oklask, nagradzają oby 
dwu mówców.

Wszyscy wsitaj i Orkiestra re­
prezentacyjna Wojska Polskiego 
gra ..Międzynarodówkę“

Kończy się część oficjalna. Po 
krótkiej przerwie następuje 
część artystyczna w które wy- 

” " '..i i Tańca
oraz Zespól 

Ai mii Radziec- 
Aleksandrowa,

W związku z
etanis Wojska Polskiego delega­
cja ambasady PRL w Rzyrme. z 
attache wojsktrwym mjr Ad i- 
mem Różewiczem ną czele zło­
żyła '0 bm. wieniec na polskim 
cme ntarzu wojskowym w Monte 
Cassino,

Delegacja złożyła równ’eż wie 
niet na cmentarzu żotnierzy pol­
skich w Bolonii.

38-kllogramowy „Pionier" wyrzu 
eony w sobotę rano z przylądka 
Canaveral do itorycz“ego lotu 
na spotkani« Księżyca najprawdo­
podobniej nie dotrze na odległość 
drot srebrn, o gn bu (»koło 335 
tys. km od Jctemi), lecz na wyso­
kości mniejszej niż 350 tys. km za 
toczy łuk I zacznle spadać w kie­
runku naszej planety.......................
nowy sztuczny satelita 
niezmiernie wydłużoną 
orl ite okotoziemską.

Taki sąd na temat 
losów ,„ Ioniers“ wvdalí 
dziele wieczorem uczeni amerykan 
scy i brytyjscy.

<DOKOŃCZENIE ZE STR. 
„Pionier“ jx>szybow°ł w kierun­
ku Ziemi (gdzie zresztą wszedł­
szy w atmosferę, spłonąłby jak 
meteor).

Eksperci ne mają jednak ps v- 
ności, czy robot zatoczy choćby 
spiralę wokół Księżyca (co po­
zwoliłoby sfotogr fować po raz 
nierwszy druga nółkule srebrne­
go gli bu, nigdy z Ziemi nie 
oglądaną).’

Bez wzgled ’ na ia. ;z< losy 
rakiety księżycowej niątKowy 
eksperyment amerykański jest 
poważnym sukceseir ■ po raz 
pierwszy pjazd zbuaowany 
przez człowieka i wyrzucony w 
kierunku Księżyca osiągnął 
prędkość, która pozwoli mu wy­
rwa s ię zi strefy przyciągania 
ziemskiego.

Komunikaty o locie cakiety 
księżycowej podawane regular­
nie przez Ministerstwo Obrony 
U =A, zdają się świadczyć, i; 
„Pic lier" najprawdopodobniej 
rozminie się ze srebrnym g lo­
ben». i nie wejdzie na orbitę 
ok' łoksiężycową.

Pentagon oznajmią w kolej­
nych komunikatach, iż stwier­
dzono już odchylenie od kursu 
i stopniowo się ono powiększa.

Prof. Lovell, dyrektor brytyj- 
ftrieoo radioteleekonu w Jodrell 
Bank oświadczył, iż zboczenie z 
trasy wynosi „parę stopni“.

Lovell dodał, iż powodem 
odchylenia jest najprawdopo­
dobniej albo błąd w ustaleniu 
prędkości rakiety, albo omyłka 
przy »liczeniu Kąta wyrzucenia 
joojaadu

Agencja ta podała również, że 
już wkrótce po starcie, po za­
paleń u głów nego silnika dru­
giego członu rakiety „Thor- 
Able” uruchomiono osiem przy­
mocowanych do niego małych 
ra’ iet kierunkowych — w celu 
dokonania pewnych poprawek 
w kursi ooiazdu.

W „PionP^-ze“ znajduje się 
silniczek rakietowy, który w 
odfxTwdednim m< mencie ma skie­
rować satelitę w strefę przycią­
gania Księżyca. Jednakże z uwa- 
g1 u to, iż błąd w kursie po- 
wdększa się z odległością, wy­
daj; się wątpliwe, by motorek 
„Pioniera“ mógł uratować sy­
tuacją

W riedzśelę raro -akieta księ­
życowa przemknęła w odległości 
około 160 tysięcy km od z,lemi.

LENINO (PAP1
12 btr do Lenino ściągnęły se 

ki mieszkańców okolicznych wio 
sek. Obecna była delegacja Woj 
ska Polskiego z gen. Frankowa 
cżcm na czele. Przedsta > ciele 
białoruskiego okręgu wojskowe­
go: gen. Smimow i ger Burłak 
oraz radca ambasady PRL w 
Moskwie Korolczyk.

W południe p-zed pomr-kiim 
poległych tu żołnierzy polskich 
rozpoczął się uroczysty wiec.

Po odegraniu hymnów . PRL, 
Związku Radzieckiego i B.iłoru 
sklej RRR. glo= zabrał zas.epca 
szefa Zarzadu Politycznego Bia­
łoruskiego Okręgu Wojskowego 
gei Smirnow.

Po zakończeniu wiecu na gro­
bach żołnierzy polskich złożono 
wieńce w imieniu delega­
cji Wojsk« Polskiego, am­
basady PRL w Moskwie, 
ministerstwa obron; ZSRR. Bia 
łoruekiego Okręgi Wojskowego 
oraz od przedstawicieli miejsco­
wego społeczeństwa

Obecny dowódca Dywizji im. 
T. Kościuszki gen Czyżewski 
wrec:ył przedstawicielom wsi Ko 
ściuszko specjalne albumy pa­
miątkowe podpisane przez mini­
stra obrony na^oriowcj Spychal­
skiego. Gen. Czyżewski wręczył 
również przewodniczącemu Rady 
Gromadzkiej tej wsi odznakę pa­
miątkową Dywizji Kościuszkow- 
«I ej.

Komenda Miejska MO w Sie­
mianowicach zatrzymała — Jana 
Ostrowskiego z Michałkowie, który 
dokonywał makabrycznych kra­
dzieży. Ostrowski odkopywał mia­
nowicie świeże groby, wyjm >'.vał 
zwłoki t trumiei i igalnca ’ dosz­
czętnie nieboszczyków z ubrania.

M. in. wieczorem 2« września br. 
Ostrowski odkopał nr cmentarzu 
» Michałkowicach grób niedawno 
pochowanego Józefa J. 1 ściągnął 
ze zwłok odzież, bieliznę oraz obu­
wie. Następnie odzież zawinal w 
I ibotek i udał sh nazajutrz do 
Katowic, gdzie wszys’kie te przed 
mioty sprzedał w Hall Targowej.

W czail« przesiuc.'ar (utraw- 
«ki przyznał się, że 29 września 
tv nocy podobnego rabunku do­
konaj na cm< ntarzu przy ul. 8°' 
Krzyża w Chorzosvle. okradając

Złożenie
NA CMENTARZACH

MONTE C1SSI- 
BOLONII

Makabryczny złodziej odkopyw ł groby 
i okradał nieboszczyków z ubrania

w przestr ’( ń 
kosm czną

W dniu 10 października 1958 r. zmarł nagle w wie­
ku 46 lat

mgr Inž. górniczy

Adam Lichtenberg-Wilczyriski
długoletni naczelny inżynier kopalni Dębieńsko i Ry­
mer, inspektor kopalń Rybnickiego Zjednoczenia 
Przem. Węglowego, odznaczony srebrnym i brązowym 
Krzyżem Zasługi oraz Medalem X-lecia.

W Zmarłym tracimy energicznego i sumiennego pra­
cownika, oraz szczerego kolegę.

STOWARZYSZENIE INŻYNIERÓW
I TECHNIKÓW GÓRNICTWA ODDZIAŁ « YBNIK 

RADA MIEJSCOWA PRZY DYREKCJI RZPW 
DYREKCJA RYBNICKIEGO ZJEDNOCZENIA PW
Pogrzeb odbędzie rię we wtorek, dnia 14 października 

br. o godz. 9-tej w Niedobczycach.

Uwa<a 
pracownicy 

handlu!
M celu umożliwienia pra­

cownikom administracyjnym 
h«.ndlu podniesien’a kwalifi­
kacji zawodowycn. Polskie 
Towarzj. 'wo Ekonomiczne 
organizuje w bie-Ł >"o4tu szkol 
nym ROCZNE STUDIUM E- 
KONOMIKI HANDLU.

"rzrdmiot studiów s‘ano- 
wią: ekonomia polityczna, or 
ganizai ja i ekonomika han­
dlu, planowanie obrotu towa 
rowego, finansowanie przed­
siębiorstw hair lowych. ra­
chunkowość. anaMz ekonomi 
czną i inne.

Z apisy trwają do t* 10, br. 
tv Katów i ,ch ul. Bogucic- 
ka 3 pokój “17 od 17 do 18

Kiedyś
Gdzie?KOdziny

Wamcą



Dobn fizeczupESDoliiei
najwyższym prawem

żołnierzy Wojska Polskiego
ragmenty referatu wygłoszonego przez min. obrony narodowej

gen. Mariana Spychalskiego na akademii w Warszawie

STANISŁAWIE*

Rocznicę bitwy pod Lenino 
obchodzimy uroczyście jako 
dzięń naszego wojska, ponieważ 
jest ona wyrazem jedynie słusz­
nej i ozumaej koncepcji poli­
tycznej — powiązania zorojnej 
w liki o wyzwolenie Polski z 
wysiłkiem wojennym Związku 
Radzieckiego, oparcia tej walki 
na postępowych i rewolucyjnych 
siłach w narodzi* po'->kim, 
złączeń a jej z walką mas lu­
dowych przeciwko okupantowi 
w kraju.

Za naszą i waszą 
wolność

Wojsk i Polskie, jako armia 
ludu polskiego dziedziczy i roz­
wija pizeoe wszystkim tradycje 
ideowe, myśl wojikową oraz re­
wolucyjny dorobek walk Dą­
browszczaków o wolność ludu 
h-szpańskiego .dorobek Gwardii

Armii Ludowej oraz Armii 
Polskiej w ZSF“ które s ty 
się p<dwa'ną Wojska Polskie­
go. Jednocześnie Wojsko Polskie 
jest jedynym spadkobiercą pa­
triotycznego wysiłku zbroji ego 
wszystkich wal. zących z h.tle- 
ryztnem żołnierzy | olskich. Trą­
dy'je te są bowiem własnością 
całego narodu i nie mogą być 
osłoną sprzecznej z jego intere­
sami działalności reakcji.

W wojnie z Niemcami hit­
lerowskimi pogłębiła się i na­
brała nowych InternaclonalL 
stycznych cech tradycyjna wier­
ność żołnierza polskiego ideałom 
bratersto narodów walczących 
o wolność, znajdując swe po­
twierdzenie we wspólnej wairo 
żołnierzy i partyzantów pol- 
skicn i ladzieckich, w izer >- 
kim udziale Polaków w lewico­
wym ruchu oporu w Czechosło­
wacji, we Francji i w wojnie 
wyzwoleńczej narodów Jugosła­
wii oraz lic mych faktach uczest­
nictwa anty faszystów' innych na­
rodów', w tym czechosłowackich, 
a także niemieckich i węgier­
skich w poiskim ruchu podziem­
nym.

Zoudowane > toku walki wy­
zwoleńczej Wojsko Polskie wy­
rosło na poważną snę zńrojną.

Opierając się przede wszyst­
kim na «oświadczeniach Armii 
Radzieckiej, zdi było ono w wal­
kach z. ckupentem poważną 
praKtykę we wszystkich prawie 
rodzajach działań bojowych 

Gdy w okresie bezpośrednio 
poprzedzającym wyzwolenie Pol 
ski oddiziały Armii I udowej 
ruzrónely . ; w brygady par­
tyzanckie, gdy do walk’ narty- 
zanckiej włączyły się nie tylko 
liczne "ddzia'y Batalionów 
Chłopskich, ale też szereg Od­
działów Armii Krajowej stało 
się nożliwe rozszerzenie frontu 
walki i przejście od samodziel­
nych operacji partyzanckich do 
planowego współdziałania z re­
gularnymi wojskami, o czym 
świadczą chociażby bitwy pod 
Ew ną w lasach suchedniow­
skich i pod Chotczą.

Zorganizowanie sił zbrojnych 
wymagało — obok maksymal­
nej mobilizacji sil wewnętrz­
nych — również pomocy z 
zewnątrz Ldzielit jej nam 
Związek Radziecki. Bez tej 
pomocy osiągnięcie t?k znacz­
nego wkładu żołnierz- pol­
skiego • i irycięstwo naJ hitle- 
rowskimi Niemcami, byłoby nie­
możliwe

Po zwycięskim zakończeniu 
działań wojennych przed Woj­
skiem PolsKim stanęły nowe, 
p ważne zadarta.

Jako podstawowy orgar wła­
dzy ludu pracującego Wojsko 
Polskie w latach 1945—1948 
przyczyniając się do złamania 
zbroinego oporu eakcyjneęo 
podziemia, dopomogło w utrwa­
leniu władzy ludowej w Pol­
sce.

VHI Plenum KC PZPR, po­
dobnie jak w całym kraju, 
również i w wojsku wyzwoliło 
twórczą inicjatywę kadry. Ini­
cjatywa ta od-grala i cdgrywa 
n’dal doniosłą rolę, pozwala 
przyspieszyć proces Jakościow"- 
"o doskonalenia naszych sił 
-.brojnych.

Wojsko Polskie— armią 
nowoczesnej techniki 

Lotnictwo na poziom e 
światowym

Siła obronna teraj u i jej roz­
wój są, jak wiad mo, uwarun­
kowane możliwcściami zaplecza. 
Zaplecze Wojska Polskiego przed 
stawia nod tym ztrledem zupeł­
nie nową jakość

Zbudowaliśmy w kraju zupeł­
nie nowe gałęzie pi zemysłu. w 
tym liczn.' zakłady nr- ługujące 
nowoczesny sprzęt lotniczy, pan- 

< .rny, artyleryjski, radiowy, ra­
diolokacyjny i tetywtzyjay, ep- 
tyczny, sam ch dcwy, inżynie­
ryjno-saperski, i także okręty.

Zaplecze Wojska Polskiego 
obejmuje obecnie me tylko za 
aiby i możliwości wewnętrzne, 
lecz również — dzięki współ­
pracy państw ob-zu socjalis ycz- 
, ,ea<> — wykorzystanie możliwo­
ści prndukcyjnyeh. surowcowych 

n ukowc-lech-iicznych poten­
cjałów tych krrjów.

Obecnie piechota zuch wała 
tylko sw ą tradycyjną nazwę. 
Ńas-re wojska lądowe są ca' 
k-wicie zmotoryzowane i po- 
siadają wysoki st pień mecha­
nizacji i < mnccrre.ia. Na jed­
nego żołnierza dywizji panie-- 
ne.i przypada obecnie „cło 30 
KM mocy silników, tzn. mcc 
samochodu malołit—żowe.ro.

W jednej naszej d" wizji 
panee-nej mamy Miernie pra­
wie *n» razy więcej czołgów 
średnich niż cała armia pol­
ska w 1939 r.

Posiadamy nbłenie nowo­
czesne lotnictw', odrzutowe nie 
ustępujące jakością lotnictwu 
przodujących armii świata.

Siła lotnictwa w porównamu 
z rokiem l»aO wiro.ua p.ęcio- 
krotnie.

Pomni smutnych doświad­
czeń września stwirzylisnu, 
systaai ubrunj przeciwlotni­
czej obszaru krajowego, wy­
posażony w r*di, lokacyjną 
sieć wykrywania, ostrzegania 
i naprowadzania oiaz posiada­
jący wszysmie współczesne 
aąlywne środki obrony prze­
ciwlotniczej — do samolotów 
por duzwięąowyru wuączuie

Wybrzeża atrzegą dzisiaj 
wszystkie rodzaje sil marynar­
ki wojennej — nawodne, po*' 
wodne, powietrzne i brzegowe. 
D 'koni śmy poważnego wy­
siłku dla modernizacji naszej 
1'lotj morskiej, której siła w 
porównaniu z rokiem 1950 
wzrosła około 3- krotnie.

Dbamy również o popi »wę wy 
posażenia armii w sprzęt inżynie 
ryjno-seperski i łączności, w 
śn dki obrony pazeciwchemicz- 
nej, nrzeciwatomowej, trans­
porta i zaopatrzenia. Dla przy­
kład! przytoczę że jeśli w 
dywizji piechoty armii przęd­
li rześniow.j bvło 19 radiosta 
cji, w Dywizji Kościuszkow­
skiej nyło ich przeszło 3-krot- 
n rięcej, o obecnie w dy­
wizji posiadam) przeszło 
30-kiotnie więcej radiostacji. 
Osiągnięcie obecnego poziomu 

nas -eh sił sbrojnych stało się 
możl we dzięki konsekwentnej 
-ealizacji w wojsku linii poli­
tycznej PZPR i rządu ludowego, 
lin” politycznej Frontu Jedności 
Narodu, która daje jasną perspek 
tywę rozwoju naszego irsju i 
społeczeństw^.

Żołnierze pomagają 
społeczeństwu

Przejawem obywatelskiej Do­
stawy, wojska jes. między inny­
mi ofiarny wys ięk żołnierza w 
rozmiń iwywaniu kraju, w wal­
ce z klęskami żywiołowymi o- 
raz w pomocy dla gospodarki 
państwowej.

W okresu powojennym sa • 
P< rzy wydobyli . unieszkodli­
wili okiło 15 milionów min o- 
’tz ponad 65 milionów pbois­
ko w i bomu. W akcji tej po­
legło 451 żołnierzy, zaś 461 — 
odniosło rany.

Osiągnięcie obecnego pozlo- 
n u wojska stało się możliwe 
dzięki ukształtowaniu się no­
wej. oddanej ludcwi kadry' 
dowódczej na wszystkich 
szczeblach dowodzenia.

98 prnc oficerów — to wy- 
chowan'iowie I udowego Woj­
ska Polskiego, zaś 90 proc, ufi- 
cerów wywodzi się z rodzin 
rob: ‘niczych i chłopskich.

Wiele uczyniono dla zapew­
nienia wysokiego poziomu wy- 

kształcenii i fachowych kwa 
lifikacj1 kadry W 5 wyższych 
uczę inisch wojskowj eh. w 13 
szkołach oficerskich, na łłcz- 

"ch kurwa h doskonalenia 
dokonano dużego wysiłku. 
Przeszkoleni w ciągu o lat 
tylu oficerów, że dzisiaj co 
12 posiaZa wyższe wykształ­
cenie, zao co 6 oficer ukoń­
czone kursy doskonalenia kwa­
lifikacji
I wreszcie, osiągnięcie obe-- 

ne", pozior ni wojska stało się 
możliwe dzięki braterskim sto­
sunkom między armiami kra­
jów ncjaliśtycznych. a w szcze- 
KÓlnośei a. uami państw-uczest­
ników Układu Warszawskiego.

Jesteśmy

szczegô'me droga opiera sie na 
jedności zasad ideowych i sta­
nowi kamień węgielny polskiej 
ponty I Braterską przyjaźń n»- 
azyrh narodów, państw I armii 
będzieiay “tale, ze wszech miar 
umacniać i rozwijać.

Na gruncie socjalizmu nawią­
zaliśmy trw ale do tradycyjnej 
przyjaźni łąeząęej od wieków na 
rody Polski i Czechosłowacji.

Po ra: pierwszy w naszych 
dziejach liczą nas szczere sto­
sunki przyjaźni z państwem są 
siadującym z nami od Zachodu. 
NRD uznała bez zastrzeżeń na­
sze niezaprzeczalne prawo do 
Ziem 2 ichodnich, uważa grani­
cę ia Odrze i Nysie za granicę 
pokoju i zdecydowanie przeciw­
stawia się antypolskiej propa­
gandzie.

Stosunki braterstwa i przyjaź­
ni, łączące nas z innymi Krajami 
socjaliiiycznymi, a zwłaszcza z 
członkami Układu Warszawskie­
go — Węgrami, Rumunią, Buł­
garią i Albanią — wzmacniają 
również nasze położenie polity­
czno - strategiczne

Cenimy wysoko przyjaźń łą­
czącą n .s z 600-milionowym na­
rodem Chin Ludowych i jego ar 
mią

Jesteśmy przekonani, że kon­
sekwentna* stanowisko ChRL v 
konflikcie toiwańskim, wynika­
jąc“ z poczucia słuszności i po 
si .-dające poparcie nie tylko 
pań“tw socjalistycznych ale też 
licznych innych państw europej 
skiclł, aziatyckicn i afryka” 
SKich doprowad i do lałamania 
sic ngerencji Stanów Zjednnczo 
nycn w wewnętrzne sprawy 
Ch n i przyczyni się do pokojo- 
w go rozwiązania tej sprawy, 
zgodnie : nią narodu chińskie­
go. Nai ód i id polski w pełni 
Dopierają w»lkę narodu chińskie 
go o ca* towite wyzwolenie jego 
terytoriów.

Wierzymy w zwycięstwo 
idei pukoiowegu 

współistnienia naiodów
Idea pokojowego współżycia 

lest jedną z podstawowych idei 
całego obozu socjalistycznego. 
Uznaje ^ą .akże wiele krajów 
A’j, Afryki, które w obecnym 
układzie sił na święcie tworzą 
not i rozległy front walki prz< 
ciwko imperializmowi, walki o 
niezależność narodową, ich sta­
nowisko pomnaża siły walczące 
o pokój na swiecie.

Jak» państwo miłujące pokój 
ze zrozumieniem odnosimy się 
do głosów tych wszystkich poli­
tyków ■ publicystów szeregu kra 
jów zachodniej i północne- Eu- 
I ooy, które przeżyły hitlerowską 
n„ęaśŁ i okupację, z niepokojem 
sygnalizujących wzrost zabor­
czych i 'wetowych tendencji w 
Niemieckiej Republice Eediral- 
nej. ym bardziej ze wobec zapo 
ry. jaką staftnwl lia tych tenden 
cji siła zespolonych w Ukladz;e 
Warszawskim państw socjali­
stycznych, siły imperializmu nie 
Kiieckiego mogą w miarę nara­
stania, szukać ujść.a w innych, 
niż wschodnie, kierunkach.

Nie < hcemy wojny, praąnienr-,’ 
w pokojowym trudzie budow«c 
lepsze jutro naszego narodu.

Wi irzymy, że w ostatecznym 
rezuuocie idea pokojowego 
współżycia narodów zwycięży.

W 15 rocznicę naszego wojsKa 
•ze swej strony, możemy zapew­
nić społeczeństwo. że dobro 
Rzecz) pospolitej, sprawa jej bez 
pieczenstwa, niepodległości i so-

cji stycznego rozwoju jest naj­
wyższym prawem żołnierzy Woj 
ska Polskiego, w imię którego 
gotowi są do wszelkich wysił­
ków i poświęceń.

Wieczna chwała 
poległym

W min'onvch 15-tu latach hi­
storii Ludowego Wojska Polskie 
go. jego żołnierze dokonali/ nie 
malc czynów bohaterskich, wie­
le włożyli ofiarnego wysiłku i 
pracy, aby sprostać zadaniom, 
które po itawił pi zed nimi naród.

Dzisiaj myśli nasze z wdzięcz­
nością kierują się ku tym, któ­
rzy od podstaw organizowali i 
szkolili nasze wojsko w trud­
nych latach drugiej wojny świa 
towej.

Skladamv hołd pamięci boha- 
erów poi ślych w bitwach pod 

Lenino i Darr.icą, na przyczółku 
waiecko-magnuszewskim i pod 
Puławami, u Warszawie, na Wa 
le Pomorskim i pod Kołobrze­
gi _m, nad O-lrą i Nysą, pod Bu- 
dziszynem, Dreznem i w Sude- 
ta< Brandenburgii i w Berlin.e.

bkładamy dzisiaj hołd pamięci 
bohaterów partyzantów Armii Lu 
dowej. Batalionów Chłopskicn, 
Armii Kraje wej ■ żołnierzy innych 
ni yanizacji antyhitlerowskich, 
poległych w bojach pod Ewiną 
i Chotczą v lasach parczew­
skich. 'ipskich, janowskich, sol­
skich i suchedn.owskich, w War 
szawie. Łodzi, na Śląsku, na ca 
łej ziemi po'sk'ej. Polaków wal­
czących w oddziałach partyzanę 

ich na Ukrainie i Białorusi, w 
Słowacji, we Francji i w Jugo­
sławii.

Składamy dzisiaj hołd pamięci 
tych, którzy me doszl do kraj i 
i polegli w walkach pod Dier.ze 
i Narwikiem w powietrznej bit­
wie nac A.ig’ią, pod Tobrukiem 
i Monte Cassino pod Arnheim i 
Falaise.

Na wieczne czasy w pamięci 
naszego narodu i jego żołnierzy 
pozostanie bezcenna ofiara krwi 
i ży. la, jaka tysiące żołnierzy 
Armii Radzieckiej złożyły dla 
w Zwolenia naszej ojczyzny.

Czcimy pamięć poległych żoł- 
i.iwzy krajów koalicji antyhi­
tlerowskiej. którzy wsoólna z na 
mi walką przyczynili się do zwy 
cięstwa nad faszyzmem.• • *

Z okazji święta Wojska Pol­
skiego pragnę -v imieniu wszyst 
kich jego żołnierzy przekazać 
wyrazu ni szej wdzięczności par 
tń, .ządowi i władzy ludowej, ro 
botnikom, chłopom i inteligencji 
pracującej, którzy swą codzien­
ną pracą, swoim ‘wysiłkiem bu­
dują potęgę i obronność naszego 
państwa i zapewniają wysoki po 
ziom jego sił zbrojnych. P.ównu- 
cześnie pragr.ę zapewnić, że żol 
nier" polski nie będzie szczędzi! 
wysiłku, by okazać się godnym 
zaufania, jakim darzy go społe­
czeństwo.

W dniu tak uroczystym dla zol 
nierzy zwracam się w ich imie­
niu do młodzieży miast i wsi, 
aby sorawę obrony kraju, ktura 
tak bliska była młodemu pokcle 
niu w okresie walk wyzwoleń­
czych, traktowała jako swoją 
własną, aby w swe ręce przej- 
mo-waia wielkie tradycje walk o 
wolność i socjalizm.

Ne zakończeni» swego prze­
mówienia aen. Spychalski prze 
kszuje na ręce obecnych na 
akademii przedstawicieli za­
przyjaźnionych arm.i se-decz- 
ne pozdrowienia i życzenia suk 
cesów dla żołn:erzy bratnich 
armii.

częścią składową 
wielkiej rodziny 

krajów socjalistycznych
ytUacja Polski Ludowej jest 

zase niczo odmienna od svti cii 
Pć iki bur ■ uazyjnej. Nie jesteś­
my dziś o.-amotnieni, stanowimy 

zęść składową wielkiej rodziny 
kr iów social istvcznych. z hóry 
mi cz. nas więzy bratersk' j 
przyjaźni i sojusze wynikająi e 
nie z politycznych spekulacji, 
lecz ze wspólnoty najżywotniej­
szych interesów Obejmuje ona 
również sprawę obrony przed im 
periaiistyezną agresją.

Rozwój stosunków międzynaro 
inwych na przestrzeni ostatnich 
lat nasuwa nieodparty wniosek, 
że pokoj i niezależność narodów 
S£ dziś niepodzielne.

Zagrożeniem ich są jednak 
agresywne, grożące światu wodo­
rową kałastrofą tendencje wyra 
stające w rządzących kolach bur 
żuazji Zachodu która -ragnie 
powstrzymać proces dziejowy 
nieuchronnie prowadzący ludz­
kość ku socjalizmowi. W’asnie z 
konieczności przeciwstawienia 
sie agresywnym przygotowaniom 
wojennvm grupy państw kapita­
listycznych, uczestników paktu 
północno-atlantyckiego zrodził 
Sie Układ Warszawski, którego 
Polska jest współtwórcą i ucze­
stnikiem. Jest to porozumienie 
wojskowa z ducha i treści obron 
ne. Dopóki istnieje agresywny, 
wymierzony wyraźnie przeciwko 
krajom socjalistycznym pakt 
atlantycki, a aót istnieć będzie 
potrzeba Układu Warszawskiego. 
W obecnej sytuacji stanowi on 
ważki czynnik pokoju w Europi» 
oraz gwarancję bezpieczeństwa 
naszych krajów. Nie do pomyśle­
nia jest dziś sytuacja, by który 
kr IwieK z krajów socjalistycz­
nych oka»al się osamotniony w 
obliczu napaści.

W 193! r. samotna.' niemal bez 
bronna Polska znajdowała się w 
kleszczach hitlerowskich Nie­
miec. Obecnie na wszystkich gra 
rucach mamy zaprzyjaźnić ne 
państwa socjalistyczne

Niewzruszona przyjaźń z wiel 
kim sąsiadem wschodnim, pierw 
szym w świecie państw«m socja 
listycznym Związkiem Ra- 
'.zmcśim, czołowa siłą pokoju i 
Układu Warszawskiego i est n m
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— Te byłv kolosalne — widzieliście!? — powiedział 
Chemik.

Koordynator czekał jeszcze dobrą chwilę, ttąreseeie 
włączył reflektory i odhamował. Łazik potoczył się naj­
pierw samum tylk- ciężarem, potem, napędzany, coraz 
szybciej b eg! w dół. Chociaż wygodniej było jechać 
bruzdami, bo omijały w.ększe nierówności, wołał me ry­
zykować, mógł na nich wpaść z tyłu którj'ś z przezro­
czystych potworów. Poruszając lekko kierownice, usiło- , 
wał przedłużyć domyślnie kierunek jazdy napotkanych 
wehikułów. Nadeszły z północno-zachodu oddaliły iię 
zaś na wschód, ale to niczym nie świadczyło — zakrę­
cały. i .nogły 'ąkich zakrętów wykonać więcej. Nic nie 
mówił, ale był niesnokojny. Kilka minut po drugiej za- 
ołysła w światłach lustrzana wstęga. Dubelt, który uod- , 
czas spotkania w ciemności ani drgnął, od pewnego czasu ! 
rozgląda! się po okolicy, wysunąwszy głowę. Gdy łazik i 
dojechał prawi» do zwierc'odlanego pasa, wielki stwór i 
zakaszlał nagle, sanna! i nojekujac zaczął się prostować. I 
gramolić, przeważył się cały w jedną stronę, jakby chciał j 
wyskoczyć w biegu

— Stój! Stój! — krzyknął Doktor. Koordynator zaha­
mował, stanęli o metr przed wstęgą.

— Co się stało?
— On chce uciee!
— Dlaczego?
— Nie wiem, może pra« to ‘am. Zgaś reflektory!

Edeiu

Serdeczne uśmiechy, kwiaty, podarunki dla delegacji 
chińskiej młodzieży. Foto: H. Piecha

Delegaci mloVieiy ch liskiei na w ecu

Serdeczne spotkanie
w Sosnowcu

Około 8 tysięcy młodzieży, członków ZMS i ZMW, harcerzy 
oraz młodych robotników śląskich i zagłębiowskich przybyło 
w sobotę 11 bm. na wielki wiec, który odbył się w Sosnowcu 
z udziałem przebywające; w naszym kraju delegacji Komu­
nistycznego Związku Młodzieży Chin. W spotkaniu uczestni­
czyli także sekretarz KW PZPR tow. Jan Szydlak, I sekre­
tarz KM PZPR w Sosnowcu tow. Tideusz Dyląg oraz prze­
wodniczący Prezydium MRN w Sosnowcu tow St. Skrzydło.

11'CTSta akadem-a w Hali Parowej

Gorące, 
pozdrowienia 

dla naszych żołnierzy i oficer w
Uroczysta akademia z okazji 15 rocznicy powstania Lu-^ 

dowego Wojska Polskiego odbyła się w ub. sobotę w kato­
wickiej Hali Parkowej. Do barwnie udekorowanej hali tłum­
nie przybyło społeczeństwo naszego województwa. Żołnierze 
i oficerowie zasiedli pospołu z cywilami. Umieszczony nad 
podium prezydialnym wielki napis głosił: ,,Ludowe Wojsko 
Polskie wiernie strzeże zdobyczy mas pracujących

Czernego i wielu in-

synów śląskiej i zaglę- 
biowskiej ziemi oddało swoje ży 
cie w szeregach Ludowego Woj 
ska Polskiego — powiedział Je­
rzy Ziętek. — Ich groby można 
spotkać na całym szlaku bojo-

Zebrani serdecznie witają na- Alojzego
nych.

„Wielu

Tygodniowy
program tnlewiz i

OD 13 DO 19 PAŹDZIERNIKA 
PONIEDZIAŁEK

15.09 — Transmisja z przebiegu 
drugiego dnia lekkoatletycznych 
zawodów NRF—Polska. 17.42—.»Ta­
jemniczy przedmiot“. 17.45 — Re­
portaż z Muzeum Wojska Polskie­
go. 18.30 — »-Eureka“ - magazyn 
popularno-naukowy. 19.00 — Prze­
gląd kulturalny. 19.30 — Dziennik 
telewizyjny. 20.15 — ..Rajmunda“
— inscenizacja telewizyjna wg dra 
matu Jącinte Benavente: „Mal- 
querida“. Scenariusz i reżyseria: 
Adam Hanuszkiewicz (powtórze­
nie). 21.30 — Aktualności.

ŚRODA
17.30 — „Zn «* Cynk*4 — reportaż 

telewizyjny z Szopieniokich Zakła­
dów Cynkowych. 18.10 — Estrada 
Poetycka.1 Poezja Krzysztofa Ka­
mila Baczyńskiego. 18 45 — Dzien­
nik telewizyjny. 19.15 — Polska 
Kronika Filmowa. 19.23 — Kalej- 
doskóp sportowy. 19.50 — „Spra­
wa Makropulosa“ — opera Leosa 
Janacka. Inscenizacja własna Te­
lewizji Czeskiej w ramach Festi­
walu Leosa Janacka — laureata 
nagrody im. Gottvalda. Transmi­
sja z Pragi czeskiej.

CZWARTEK
17.00 — Program dla dzlecJ star­

szych. 18.15 — Aktualności. 18.45
— ,.o gimnastyce po sezonie 
1937/58“. 1910 — „Porozmawiaj­
my“. 19.30 — Dziennik telewizyjny. 
20*00 — Reportaż telewizyjny z 
Domu Mody ..Ewa“. 20.30 — „Ka­
baret starszych panów” — pro­
gram satyryczny Jeremiego Przy­
bory. 21.10 — „Cichy Don“ (I-sza 
seria).

PIĄTEK
18.00 — „My i nasz dom“. 18.30

— Dziennik telewizyjny. 19.00 — 
„Cichy Don“ - (Hi III seria).

SOBOTA
17.00 — Program dla dzieci: .Pta 

sie mleko“. 18.00 — „Panorama
świata“. 18.20 — Co zobaczymy na 
ekranach kin. 18.30 — Program ty­
godnia. 19.00 — Dziennik telewi­
zyjny. 19.30 — „Tangolita” — ope­
retka Pawła Abrahama.

NIEDZIELA
18.10 — Program dla dzieci. 18.00

— Teleturniej — „Świat sztuki“. 
20.15 — ..Mała urocza plaża** — 
film fabularny produkcji francus­
kiej — dozwolony od lat 18-tu.

Gorącą sympatię dla narodu 
chińskiego i uznanie dla jego o- 
gromnych osiągnięć wyrazili w 
swoich przemówieniach powital­
nych: I sekretarz KW ZMS w Ka 
towicach tow. Wiesław Kiczan i 
sekretarz KC ZMS tow. Adamski.

Przewodniczący delegacji chiń­
skiej sekretarz KC Komun i .stycz­
nego Związku Młodzieży Chiń­
skiej Wang-Wei przekazał ser­
deczne pozdrowienia dla młodzie 
ży polskiej od młodzieży swego 
kraju.

W części artystycznej wystąpi­
ły zespoły pieśni i tańca ziemi 
częstochowskiej i cieszyńskiej.

(ż)

Przez polskie porty przechodzi 
w tej chwili 40 proc, towarów ja 
kie wysyłamy lub sprowadzamy 
z zagranicy. Nasze trzy główne 
porty: Gdynia, Gdańsk i Szczecin 
biorą w coraz większym stopniu 
udział w handlu zagranicznym 
naszego kraju iuż chociażby dla­
tego, źe teren działania naszych 
handlowców coraz bardziej roz­
szerza się na kraje zamorskie i 
coraz więcej z tych krajów spro­
wadzamy surowców dla naszego 
przemysłu. W naszych planach 
gospodarczych przewidujemy da] 
szy wzrost rozwoju naszego han­
dlu zamorskiego, a więc tym sa­
mym obroty naszych portów bę­
dą rosły. Chcemy by nasze porty 
dawały nam również zyski jako 
porty tranzytowe, chcemy, aby 
t,vm samym zdobywały dla nas 
dewizy. Ale konkurent nie śpi. 
Takie porty zachodnio - europej­
skie jak Hamburg, Bremen roz­
budowują swoje urządzenia por­
towe. W Hamburgu na 45 m na­
brzeża wypada jeden dźwig a u 
nas jeden dźwig obsługuje 90-me 
trowy odcinek. Zresztą to nie je 
dyny brak naszych portów, brak 
nam bowiem nie tylko dźwigów’

szych gości: delegację Armii Ra 
dzieckiej z gen. mjr. Aleksan­
drem Maszynem na czele, sekreta 
rza Komitetu Centralnego Komu 
nistycznego Związku Młodzieży 
Chin gen. płk. Wang Weja oraz 
przedstawiciela KW Komunisty­
cznej Partii Czechosłowacji w 
Ostrawie — Jana Gawendę.

W prezydium - akademii za­
siedli ponadto: II sekretarz KW 
PZPR tow. Jerzy Larnuzga, prze 
wodniczący Prezydium Woj. RN 
tow. Ryszard Nieszporek oraz se 
kretarze KW PZPR tow. tow. 
Jan Szydlak i Jerzy Gutman, 
z-ca przewodniczącego Prezy­
dium Woj. RN tow. Jerzy Zię­
tek, gen. brygady Brunon Mar­
chewka, wiceminister górnictwa 
i energetyki tow. Jan Mitręga 
prezes WKW ZSL Leon Ponie­
działek, przewodniczący Prezy­
dium MRN w Katowicach Anto­
ni Wojda oraz przedstawiciele 
stronnictw politycznych, organi­
zacji młodzieżowych i społecz­
nych, LPŽ i Wojska Polskiego.

Po krótkim zagajeniu wygło­
szonym przez pik. Aleksandra 
Grabowskiego, okolicznościowy 
referat wygłosił tow. Jerzy Zię­
tek.

Mówca na wstępie podkreślił 
znaczenie przełomowej chwili, 
kiedy w październiku 1943 roku 
powstał na ziemi radzieckiej za 
lążck Odrodzonego Ludowego 
Wojska Polskiego i nakreślił póż 
niej obraz heroicznych zmagań, 
które toczył żołnierz polski z na 
jeźdźcą faszystowskim na wszy­
stkich frontach drugiej wojny 
światowej. Przypomniał on 
udział bojowników Śląska i Za­
głębia w walce z hitleryzmem, 
cytując m. in. nazwiska Józefa 
Wieczorka, Wincentego Wajdy, 
Pawła Chromika, Franciszka, 
Galbierza, Jerzego W'iechaczka.

ale i holowników a niedługo w 
miarę rozwoju handlu zabraknie': 
magazynów.

By podołać rosnącym zadaniom 
w stosunku do tranzytu i do na­
szego handlu musi my poważ­
nie rozbudować nasze urządze­
nia portowe. Dlatego w okresie 
do roku 1965 musimy zainwesto­
wać w rozbudowę i wyposażenie 
naszych portów co najmniej 1,315 
min. zł. a w następnych latach 
jeszcze powiększyć te inwestycje.

O tym i innych problemach 
rozwoju naszego handlu morskie 
go mówili nasi specjaliści od 
spraw żeglugi z wiceministrem . 
Ocioszyńskim na czele na zebra­
niu jakie odbyło się z dziennika­
rzami w Gdańsku.

Następnie udano się na zwie­
dzanie portu gdzie oglądano wiel 
kie roboty ziemne jakie prowa­
dzi się na głównym kanale por­
towym.

Dzięki tym robotom port gdań­
ski stanie się dostępny dla naj­
większych jednostek. Na zakoń­
czanie zawiązano klub dzienni­
karzy zajmujących się tematyką 
morską.

ADAM LIBERAK

wym od Lenino aż do Laby. Po 
zwólcie, że w dniu święta Lu­
dowego Wojska Polskiego, z oka 
zji 15 rocznicy jego wiernej służ 
by dla ojczyzny przekażę naszym 
żołnierzom i oficerom serdeczne 
pozdrowienia od ludu śląskiego 
oraz życzenia dalszych sukcesów 
w zdobywaniu wiedzy wojsko­
wej i sprawności żołnierskiej 
dla dobra i bezpieczeństwa na­
rodu“.

Następnie zabrał głos przed sta 
wiciel Armii Radzieckiej gen. 
mjr. A. Maszyn przekazując ser 
deczne braterskie pozdrowienia 
od żołnierzy radzieckich i naro 
du radzieckiego. W równie go­
rących słowach pozdrowił żołnie 
rzy i oficerów Ludowego Wojska 
Polskiego gen. płk. Wang Wej.

W części artystycznej akade­
mii wystąpił Reprezentacyjny 
Chór Zw Zaw. Górników7 oraz 
soliści Opery Śląskiej i artyści 
Teatru im. St. Wyspiańskiego.

MIR

Dożywotnie 
wiezienie 
dla 18-lelnich 

morderców
Sąd Wojewódzki dla m. st. War­

szawy ogłosił wyrok w procesie 
morderców 45-letniego fryzjera Fr. 
Wesołowskiego. Obaj bestialscy 
zabójcy — Waldemar Drabińskl 1 
Jerzy Węgrowski, skazani zostali 
na kary dożywotniego więzienia.

W uzasadnieniu wyroku Sąd 
podkreślił, iż jedyna okoliczność 
łagodząca, jakiej dopatrzył się u 
oskarżonych, to ich młody wiek. 
Dlatego tylko nie zastosowano w 
tej sprawie najwyższego wymiaru 
kary, na którą zdaniem Sadu oby­
dwaj mordercy zasługiwali.

Surowe 
wy rok ii 

dla młoćoc.nnych 
gwałcicieli

Przed Sądem Powiatowym dla 
m. st. Warszawy toczył się przy 
drzwiach zamkniętych proces szaj 
ki młodocianych gwałcicieli, z 
których jedynie dwóch ukończyło 
18 lat. Dokonali oni gwałtu na 
trzech młodych dziewczętach, kra 
dnąc jednocześnie swym ofiarom 
kosztowności 1 pieniądze. Prze­
stępstw tych dokonali oni w paź­
dzierniku i listopadzie 1957 r. w 
baszcie mostu Poniatowskiego.

Wyrokiem Sądu inlcjalor tych 
przestępstw, 16-tetni Tadeusz 
Grzyb oraz jego rówieśnik Ste­
fan Plocharczyk, ze względu na 
niepełnoletnośc, skazani zostali na 
umieszczenie w zakładzie popraw­
czym. Pozostałym gwałcicielom — 
18-łetniemu Henrykowi Wolskiemu 
i 18-lí’t niemu Bogdanowi Pietrza­
kowi Sąd wymierzył kary po 7 iat 
więzienia.
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Rozwój portów
podstawą ekspansji naszego handlu

Spotkanie dziennikarzy i fachowców 
w Gdańsku
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Ledwo zapadł mrok, dubelt osunął sir ciężko na woje 

miejsce. Ruszyli z wygaszonymi światłami. Przez sekun­
dę po obu stronach łazika lśniło odbicie gwiazd w czar­
nych taflach, toczyli się znowu pc ziemi. Byli na równi­
nie. Łazik pęazi! coraz szybciej, cały jego korpus v ibro- 
wai drżał, wapienne skałki z obracającymi się po piask i, 
jak wokół pionowej osi, wielkimi cieniam. leciały w tył. 
piasek smużył spod opon, zimne powietrze aż kąsało przy 
oddechu bilo w twarze, ped huczał, szumiał, kamyki 
strzelały dżwiękliwie w podwozie. Chemik sku'ił się, usi­
łował skryć głowę za przednią szyba. Szybkość wciąż ro­
sła, w każdej chwili spodziewali się dojrzeć statek.

Było umówione, że ci co pozostali zawieszą na rufie 
rakiety lampę błyskową. Szunali więc m.gającego św a- 
tełka. Lazifc zwolnił nieco, skręcił, dążyli teraz na pół­
nocny wschód, a wokół rozpościerała się wciąż nieprzej­
rzana ciemność. Od dawna jechali już z małymi świa­
tłami. teraz Koordynator wyłączył i te, nie bar 5ąc na 
ryzyko zderzenia z jakąś niewidzialną przeszkodą. Dr- 
strzegli mrugające światełko i pomknęli ku niemu z naj­
wyższą chyżością ale już po kilku minutach przekonali 
s.ę, ze to po prostu niska gwiazda.

Było dwadzieścia po drugiej.
— Może lampa im się poosuła — odezwał się Chemik, 

ale nikt mu nie odpowiedział. Przejechali następnych pięć 
kilometrów, znowu zakręcili. Zwolnili jeszcze bardziej, 
nagle wóz podskoczył mocno, zrazu przednimi, potem tyl­
nymi kołami. Przejechali przez rów, wyorany w piaszczy­
stym gruncie.

— Jedź w lewo — powiedział naraz Doktor.
’ Łazik skręcił, w małych światełkach ukazały się wy- 

garbienia, przeskoczyli druga, głęboką na pół metra bruz­
dę. wszyscy naraz zobaczyli niewyraźny brzask i wzno­
szący się na jego tle wydłużony, pochyły cień, którego 
szczyt przez sekundę otaczała aureola, gdy znikła, stracili 
go z oczu. Łazik ruszył gwałtownym zrywem, pędzili pro­
sto. Nowy błysk lampy na rufie statku, ukazał trzy drob-

I ne sylwetki. Koordynator włączył reflektory — tamci bie- 
‘ gli z podniesionymi rękami.

Koordynator zwolnił i kiedy biegnący usunęli się z dro­
gi, zatrzymał wóz kilKa metrów za nimi. Rakieta wzno- 

' siła się niedaleko. Podjechali ku niej tak, ze górna część 
rufy przesłoniła podwieszoną lampę.

— Jesteście?! Wszyscy?. — krzyknął Inżynier i kiedy 
przyskoczył do łazika, targnął się wstecz na widok czwar­
tej, bezgłowej postaci, która poruszyła się niespokojnie.

Koordynator objął iedrta ręką Inżyniera, drugą Fizyka 
i stal tak przez sekundę, jakby się nn nich opierał. Zgru­
powali się w pięciu przy bocznym reflektorze — Doktor 
przemawiał cicho do dubelta

— U nas wszystko w porządku — powiedział Chemik.— 
A u was?
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- Mniej więcej — odparł Cybernetyk. Patrzyli na sie­

bie diugą chwilę, nikt nic i ie mówił.
■ - Będziemy relacjonować, czy pójdziemy spać? — za­

pytał Chemik.
— Ty możesz spać? To piękne! — zawołał Fizyk. — 

Spać1 Dobry Boże! Om tu byli, wiecie’
— Tak myślałem — powiedział Koordynator. — Czy — 

doszło do starcia?
— Nie. A wy,..?
— Także nie. To. że odkryli rakietę, może okazać się 

ważniejsze od tego, co widzieliśmy my. Mówcie — Hen­
ryku. może ty — ?

— Złapaliście go...? — spytał Inżynier
— Wlaścwic on nas złapał. To znaczy dał się zabrać z 

dobrej woli. Ale to cała historia Długa, skomplikowana, 
chociaż, niestety, nic z mej nie rozumiemy.

—Z nami akurat to samo! - wybuchnął Cybernetyk.— 
Przyjechali tu jakąś godzinę petem, jakeśc wyruszyli!! 
Myślałem — myślałem że to koniec!

— Nie jesteście głodni? — spytał Inżynier.
— Zdaje się. że zapomniałem o tym na dobre — Dok­

torze! — zawołał Koordynator. — Chodź tu!
! — Narada? — Doktor wysiadł i podszedł ku nim. ale

nadal nie spuszcza! oka z dubelta, który meoczek’wanie 
skoczył na ziemię ruchem dziwnie lekkim i przyczłapał 
Powoli do stojących. Ledwo dotknął granicy oświetlone-

i go kręgi . oofnął się i znieruchomiał. Patrzyli na niego 
milcząc Wielki stwór osunął się. przypadł do gruntu, I 
przez moment widzieli jego głowę, potem mięśnie zeszły 
się, pozosl wiając jedynie szparę. W rozproszonej po- 
Swiac.e reflektorów widzieli spoczywające na nich nie­
bieskie oko.

Ca - dotychczas zebrany materiał informacyjny trzeba 
spisać i jakoś posegregować — zauważył Cybi rnetyk : 
bo się w nim zgubimy. Muszę powiedzieć Doktór na pew­
no ma rację, ale... Te szkielety — czy to na pewno były 
szkielety? I ta Historia z tłumem, który najpierw otoczył 
was, a potem uciekł...

— Szkielety oglądałem tak, jak ciebie widzę. To nie­
wiarygodne. ale to prawaa No, a tłum — rozwiódł re

— To było zupełne szaleństwo — odrzucił Chemik.
— Może obudziliście całe osiedle, i z powodu zaskocze- 

nia — w ' iraż sobie, powiedzmy, h»te] na Ziemi, do któ- 
) go yieżdża naraz tutejszy wirujący krąg. Przecież a- 
sne, że wybuchłaby panika!

Chemik przeczył uoorczywie głową. Doktor uśmiechnął 
się.

— Nie byłeś lam, więc trudno ci to wytłumaczyć. Pani­
ka — doskonale...

(e. d oj
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— dla Piasta, pilarski — dla Stall.

GARBARNIA - CONCORDIA

dla 
Białas i 1 
bramki i

reprezen- 
Którzy 

piłkarzami

mecz międzypaństwowy 
zacząć dla reprezentacji

przewagę 4 
Stal ma o jedną

był liczony, po ciosie na 
W następnych jednak 
dzięki lepszej t«kły- e. 
walkę i całkowicie za- 
remis.

dla NRF.
Wreszcie ostatnia konkurencja 

pierwszego dnia: bieg na 5 km. 
Musi my ją koniecznie wygrać 
podwójnie, gdyż tylko taki obrót 
sprawy może doprowadzić do re­
misu. Mueller jest jednak groźny. 
Przez 3.5 km biegnie tuż za na­
szą dwójką: Zimny — Krzyszko­
wiak tub Krzyszkowiak — Zimny. 
Nasi reprezentanci nieubłaganie 
stosując zrywy wykruszają siły 
reprezentanta NRF, który wresz­
cie musi skapitulować 1 zostaje w 
tyle. Na trzech okrążeniach, ja­
kie dzielą go od mety, traci sy­
stematycznie kontakt z naszą parą 
1 ostatecznie przegrywa do pierw­
szego Krzyszkowiaka o jakie?» 70 
m. Drugi reprezentant NRF, Hu«- 
neke, nie odegrał żadnej roli i zo­
stał zdublowany. Sędziowie podali 
czasy: 1) Krzyszkowiak 14.04.4; 2) 
Zimny 14,05.4; 3) Mueller 14,12,0; 
4) Hueneke 10,32,4.

Wyrównaliśmy więc stan na 
55:55. Dziś przyjdzie nam mocno 
zaciskać kciuki, gdyż mecz Jest 
przecież do wygrania!

JERZY BADNER

Na dwie rundy przed zakończeniem rozgrywek I ligi, na 
„placu boju“ pozostało już tylko dwóch kandydatów do tytu­
łu mistrzowskiego: Polonia Bytom i ŁKS.’ Łodzianie stracili 
punkt w Gdańsku, a że Polonia wygrała na wyjeździe z Cra- 
covią, przeto zrównała się z ŁKS-cm ilością punktów, wy­
przedzając go lepszym stosunkiem bramek Trzeci rywal: 
Ruch Chorzów, przegrał z Górnikiem Zabrze — i teraz pozo­
stało mu już tylko liczyć na potknięcia konkurentów Biorąc 
jednak pod uwagę fakt, że Ruch z czołowej trójki ma naj­
mniej korzystny stosunek bramek, wypada nrzestać wierzyć 
w szanse tego zespołu. Smutne ło dla kibiców tego zespołu, 
lecz prawdziwe.. Na dole tabeli trwa zacięta walka o unik­
nięcie losu Stali Sosnowiec. Odetchnęli trochę Budowlani 
Opole, lecz nie jest to jeszcze „oddech pełną piersią“.

gu. Po pięciu konkurencjach ogól 
ny wynik 29:26 dla NRF.

Na 400 m NRF wystawia dobo­
rową dwójkę: Haas — Kaumfann, 
która zwycięża pewnie. choć sę­
dziowie Hassowi i Swatowskiemu 
łapią ten sam czas. Wygrał Kauf­
mann w 47,0 przed Haasem 47,5, 
Swatowsktm 47,5 1 Machem 48.6. 
Niemcy znów poprawiają punkta­
cję, prowadząc 37:29.

W dysku zarobiliśmy tyîko 1 
punkt, mistrz Europy Piątkowski 
był klasą dla siebie, potwierdza­
jąc swą wysoką formę dobrym 
wynikiem 54.25. Dwa dalsze miej­
sca przypadają Niemcom. Kophcn 
hoefer uzyskał 50.60, a Buehrle 
30.26. Wachowski nie przekroczył 
50 m. do których zabrakło mu 4 
cm. Punktacja 42:33 dla gości.

Choć sztafeta nasza 4X100 nie 
sprawiła niespodzianki, z jej po­
stawy można być zadowolonym. 
Do ostatniej prostej walczyła jak 
równy z równym l dopiero bieg­
nący na ostatniej zmianie Germar 
wyjaśnił sytuację. Czas NRF (Nau 
.loks, Lauer, Fuetterer, Germar) 
40,5: Polski (Juśkowiak, Foik. Ja- 
izembowskl, E. Szmidt) — 40.8. 
Zapisujemy NRF 7 punktów. Pol­
sce 4 1 otrzymujemy wynik 49:39.

Sytuacja zaczyna być groźna. 
Na szczęście skoczkowie w dal nie 
robią zawodu i odnoszą podwójne 
zwycięstwo: 1) J. Szmidt 7.39: 2) 
Kropidłowskł 7,36; 8) Krueger 7.29: 
4) Scharp 7.28. Poprawiamy pun­
ktację na 52:47 — nadal jednak

dnia meczu z NRF 
wielu niewątpliwie i 
kę w ujemnym tego 
czen u. No cóż, reprezentanci 
nasi me sprawili tych radości, 
jakie spodziewaliśmy się przeżyć 
na Stadionie Dziesięciolecia.

Swatowski, o którym się 
wiło, że wrócił do formy, 
zdolal przedzielić Niemców, 
udał się również rewanż Mako- 
maskiemu nad Schmidtem, na 
domiar złego Kaźmierskl w bie­
gu na 800 m nie zdołał wyprze­
dzić Missali. Również Wachow­
ski, mający widoki na lepsze 
miejsce niż czwarte, nie spełnił 
pokładanych w mm nadziei, zda 
bywając zaledwie punkt. Pisząc 
o dysku żal się robi na myśl, iż 
w kilka chwil po zakończeniu 
tej konkurencji w ramach me­
czu, odbył się rzut dyskiem w 
konkurencji krajowej. Zwycię­
żył Śnieżyński wynikiem 51.33 i 
gdyby on. a nie Wachowski, po­
stąpił zaszczytu obrony barw na

Garstka kibiców bytomskie] Po­
lonii nie żałowała podróży do 
Krakowa. Ich pupile odnieśli cen­
ne zwycięstwo, pokonując jakżą 
groźną na swoim boisku Cracoviq 
2:0 (0:0)1 Zaczęło się bardzo nie­
pomyślnie. Gospodarze, dopingo­
wani przez swych zwolenników» 
uzyskali dużą przewagę, zasypu­
jąc bramkę Szymkowiaka gradem 
strzałów. Reprezentacyjny bram­
karz na krakowskim stadionie błys 
nął świetną fermą, broniąc w bez 
nadziej nycb nawet sytuacjach. Je­
mu to Polonia ma do zawdzięcze­
nia, że już do przerwy nie stra­
ciła kilku bramek.

Po zmianie stron początkowo 
stroną atakującą byli nadal gos­
podarze, ale przewaga ich z mi­
nuty na minutę malała. W koń­
cówce piłkarze bytomscy pano­
wali niepodzielnie na boisku, zdo­
bywając w ostatnich 12 minutach 
zwycięskie bramki. Cracovîa nie 
wytrzymała narzucanego tempa» 
w przeciwieństwie do Polonii, któ­
ra odniosła sukces właśnie dzięki 
kondycji, wychodząc ponownie na 
prowadzenie w tabeli ligowej. 
Obok Szymkowiaka, który był naj 
lepszym piłkarzem na boisku, do­
bry mecz zagrał Olejniczak — nia 
wątpliwie najlepszy z obrońców» 
podobał się także Kohut, a w na­
padzie Liberda.

Bramki padły w następujących 
okolicznościach: na 12 min przed 
końcowym gwizdkiem świetnego 
sędziego Wołkowsklego z Warsza­
wy, Trampisz strzelał rzut rożny. 
Do piłki wyskoczył Pogrzeba, zdo­
bywając prowadzenie. W dwie 
minuty później Kempny zdecydo­
wał się na przebój, od połowy 
boiska lawirował z piłką między 
przeciwnikami, niczym narciarz na 
gesto ustawionym slalomie, zwa­
bił jeszcze bramkarza z bramki» 
wjeżdżając do siatki z piłką 1...

Międzypaństwowy mecz 
ska — NRF na Stadionie

BBTS Btel«ko — KI Kluczbork 
2;0 (0:0). Do 55 min. gry kibice 
BBTS byli niepewni o wynik 
meczu. Ich Jedenastka grała ane­
micznie, a stawka spotkania Pa­
raliżowała zupełnie ruchy piłka­
rzy. Wspomniana minuta była 
przełomowa, bowiem Stawowy po 
szedł na przebój, wypuścił nie- 
obstawionego Matyslka, który 
rąbnął w górny róg. Ten sam 
piłkarz strzelił 
karnego) w' 76 
wyróżnili się: 
karz Koźltk.

Unia Tarnów
(3:0). Do przerwy wydawało si'î. 
że gospodarze odniosą miażdżące 
zwycięstwo, tymczasem po zmia­
nie stron do głosu doszli goście 
doprowadzając w 67 min. gry do 
stanu 2:3. W dramatycznej koń­
cówce piłkarze Unii zdobyli czwar 
tą bramkę. Strzelcami 
byli: Spodzie.fa >, 
dis Rakowa obie 
Stachowiak II.

Ostatni spacer po kluczborskłm lesłe przed wyjazdem. do 
W -s; tru. ” Siodku Makomaski, na prawo od niego Zim.: „ 
i Chromil-____________ Fot-

dniu n< czowi 
pona i 70 tys. 
stadion wype!- 
brzegi. Najwięk

Miłą 
swym 
LTS 
gdańskiego remi» 
(na pierwszym miejscu 
rre): Justka przegrał z Uutmanein, 
Byczkowskl pokonał K. Drysra 
Tuszyński - J. Drysz». Hoppe 
uległ Pruchnickiemu, Wodzik zv . 
ciężył na punkty Klenczara. W.J- 
ciechowskJ -’ypunktowaï R. Hąr*y 
niuka. Zieliński przegrał 7; Bauer* 
klem. Porb.cz uległ ». 
kowl, limp- zwyciężył 
Urbaniaka, Karolewicz 
drzelewskiemu.

Zaledwie 5000 widzów gląd»ło 
pojedynek w Sosnowcu, zakm zo­
ny zwycięstwem warszawskie) 
Gwardii 3:2 (2:1). Mecz byl ładny 
a kibice Stali nie mogli rozrozrad 
"■’asnej drużyny. Powrót Majew­
skiego do ataku spowodował, że 
linia ta grała bar iz.o dobrze Przy 
Malewskim odnalazł formę Uznań- 
•vi. który sial zamieszanie na ty­
łach przeciwnika, nic więc dziwne 
go. że p 37 min. gry gospodarze 
prowadź. ; 2:0 zdobywają* bramki 
ze strzałów Majewskiego 1 Sml- 
towskiego. Okazu byle 'eszcze 
sporo, ale Stefanlszy 1 oyl kwiet­
ny. w przeciwienstwii ■ do Wąsou.- 
cza, który fatalni» puścił w 44 
min. gry rzut rożny oity i rzez 
Brzozowskiego. Kiedy gwarni żel 
„wymacali“ sl iby punkt stan, po- 
svnnły się dalsze bramki które 
zdobyli: Baszkiewicz 1 Hachorek.

Trzy bramki strzelili 1 
tanci z meczu z Irlandią, 
też byli najlepszymi 
meczu.

rodowych, to i w tej konkuren­
cji zanotowalibyśmy nasze pod­
wójno zwyc <;stwo.

Kilku naszych reprezentantów 
straciło niespod' ewanie punkty, 
sprawiając zawód. Mecz me jest 
jednak jeszcz przegrany 1 ma­
my nadzieję, iż w dzisiejszych 
konkurencjach pójdzie nam le­
piej. Jedno jest jednak pewne: 
o wysokim zwycięstwie nie ma 
co w ogAle marzyć! Dobra» bq- 
dz’e, jeśli ten mecz wygramy 
nawet v najniższym stosunku.

W pierwszym 
przyglądało się 
widzów, a wiec 
mony n emal po 
sza radość zapanowała na try­
bunach gdy złoto-srebrny tan­
dem: Krzyszkowiak — Zimny, 
niezagrożony zdążał do mety. 
Nan cały ednak przyjemny na­
strój popsuł smutny 'akt, iż za­
wodnicy biorący udział w biegu 
na 5 km... przebiegli o jedno 
okrążenie za dużo! Sędzia iczą- 
cy okrążenia, popełnił Fatalną po 
myłkę, a jego koledzy od sto­
perów też spisa sie nie lepiej, 
bo ogłosili wyniki takie ,pi ra­
zy oko“, i>d( jmując od właści­
wego czasu ,edną minutę! Tra­
gikomiczna historia!

Przebiec, wczorajszych konku- 
rencj lit byl zby‘ emocjonują­
cy. gdyi dało się zaobserwować 
rażącą przewagę faworytów. W 
większości konkurencji nie zaob 
serwowali mv zaciętszej walxi. 
Mecz z USA był bez pornwnat 1 
ładniejszy i bardziej emocjonu­
jący.

niespodziankę sprawili 
zwolennikom pięściarz* 

Łabędy, wywożąc z ringu 
Wyniki walk 

goapoda-

Każdy 
musi się 
Polski niepomyślnie, gdyż nie ma­
my pełnowartościowego plotkarza, 
który by nie dopuścił przynajmniej 
do dubletu. NRF jest w tym szczę 
śliwym położeniu i dzięki Lauero- 
wi, który wygrał w 13.9 przed 
swym rodakiem Steinesem (14,8) 
1 Polakiem Bugałą (14.9) oraz 
Niemczykiem (15,3) — objęła pro­
wadzenie 8:3, które utrzymała aż 
do ostatniej konkurencji meczu — 
biegu na 5 km. Płotki nie miały 
historii. Mistrz Europy Lauer wy­
grał w pięknym stylu I dobrym 
czasie.

W biegu na 100 m nie byliśmy 
w stanie przeciwstawić 
nym Niemcom. Wygrał
10.7, przed Fuettererem 
dwoma Polakami. Folk
10.8, zaś E. Szmidt z 
11.0 uplasował się na 
miejscu. Mamy więc za 
konkurencje I goście 
16:6.

Na starcie zjawiają się 800-me- 
trowcy. Po strzale, do przodu wy­
rywa Kazimierski i po wywalcze­
niu miejsca przy bandzie prowa­
dzi wyścig do 500. Na przedostat­
niej prostej wysuwa się Makomss 
ki, jednak niedługo cieszy się pro 
wadzeniem. W połowie przedostał 
niej prostej do ataku rusza świet­
ny Niemiec Schmidt i jak burza 
mija naszego reprezentanta, który 
zaskoczony atakiem nie potrafił 
mu skutecznie się przeciwstawić. 
Makomaski rzuca jednak wszyst­
ko na jedną kartę: przed wejściem 
w wiraż próbuje ataku l zrównuje 
się z Niemcem, który pozwala so­
bie na ..nieuprzejmość“ i najwy­
raźniej łokciem blokuje Polaka! 
Publiczność gwiżdże. ale protest 
ten nie pomaga naszemu repre­
zentantowi, który słabnąc w o- 
czach zajmuje drugie miejsce. 1) 
Schmidt 1:48,4: 2) Makomaski 1:49.0;. 
3) Missala 1:51.2: 4) Kazimierski
1:53,4. Konkurencję tç przegrywa­
my 4:7 i NRF powiększa przewa­
gę do 23:10.

Ale do akcji włączają sie nasi 
mistrzowie Europy, których w za­
nadrzu mamy siedmiu! Doskonale 
dysponowany Rut wygrywa młot 
wynikiem 64,03. przed Uleplym 
63,82 oraz Niemcami Giotzbachem 
59.47 I Wulfem 56,50. Józef Schmidt 
zwycięża w trójskoku słabszym 
jednak rezultatem 15.58. Malcher- 
czyk jest drugi 15,24, zaś repre­
zentanci NRF zajmują dwa ostat­
nie miejsca (Strauss 15,02, Welser 
14.27). Zapisujemy na swym kon­
cie dwa podwójne zwycięstwa, ale 
Niemcy prowadzą w dalszym cl^-

drugim starciu 
mał defensywę 
dystans 1 zadał 
sów, które do 
biły Boraka, że sędzia ringowy 
przerwał nierówną walkę.

Po walce w wadze piórkowej wy 
nik meczu nieoczekiwanie brzmiał
— 4:4’ Wala (BBTS), zawodnik, 
na którego ogólnie liczono, uległ 
Karweckiemu. Tylko w pierwszej 
rundzie zawodnik gospodarzy po­
siadał przewagę. W następnycn 
walczył coraz gorzej, zaś w trze­
ciej osłabł kompletnie kondycyj­
nie. Na przykładzie Wall widać 
może najwyraźniej, jak stoją w 
miejscu — zamiast czynić postępy
— bokserzy BBTS!

W lekkiej Kasprzyk (BBTS) wy 
grał z Wielgoszem przez tko. w 
trzecim starciu: Wielgosz byl bar­
dzo zmęczony. W podobny sposób 
wygrał Caputa z Kowalczykiem — 
także w ostatnim starciu przez 
tko.. ale z powodu kontuzji prze­
ciwnika (rozcięcie luku brwłowe-

Mecz rozpoczął sl* atakami gos­
podarzy (byli nimi górnicy). Atak 
za atakiem sunął na bramkę Wy- 
robka 1 obrona Ruchu miała du­
żo pracy. Akcjom brak było tylko 
wykończenia, ponieważ czwórkę 
zabrską szczelnie pokryli defenso 
rzy Ruchu, podczas gdy Gawlik 
— cofnięty łącznik, „robił grę“ w 
głębi pola, ale nigdy nie mógł 
dojść do pozycji strzałowej. W 28 
i 30 min. w doskonałej pozycji 
strzałowej znalazł się Lerch, psu- 
Jąc fatalnie szanse na zdobycie 
bramek. Ten moment był przeło­
mowy w tym spotkaniu. Teraz do­
piero gra nabiera rumieńców 1... 
zaostrza się. Kowal kopie Piedę, 
Pala „rewanżuje się“ Kaczmarczy 
koyd, Plechaczek „rąbie" 
Na szczęście sędzia Bilak 
wuje sytuację.

Ale „zacietrzewiony“ 
prze naprzód 1 w 44 min. w za­
mieszaniu podbramkowym Jan­

kowski wyłuskuje piłkę, strzela­
jąc nieuchronnie. Po zmianie 
stron gra się wyrównała, a potem 
w ataku znajdują się chorzowia- 
nie. W 52 min. Cieślik z pozycji 
sam na sam przestrzeliwuje, w 62 
min. bombę Plechaczka z 10 m 
sparował Kaczmarczyk. Znowu do 
głosu dochodzą piłkarze Górnika. 
W 72 min. Jankowski po uprzed­
nim zwabieniu Wyrobka strzeła 
w... słupek, w parę minut później 
Kowal mija trzech przeciwników, 
ale przestrzetiwuje, by w 73 r»».n. 
strzelić Jednak nieuchronnie w 
sam rożek.' Ruch stawia wszystko

pokonał
Mielec

na jedną kartę, nie schodzi z pola 
karnego przeciwników i wysiłki 
wieńczy w 60 min. Cieślik, zmnlej 
szając rozmiary porażki do 1:2. 
Jest jeszcze kilka okazji, ale Gór­
nik mądrze się broni, zarabiając 
dwa punkty na kandydacie do 
mistrzowskiego tytułu.

W zwycięskim zespole pierwszo 
skrzypce grał Gawlik — dyrygent 
ataku, a w razie potrzeby trzeci 
pomocnik. Dzielnie sekundowali 
mu: Floreńskł, Kaczmarczyk, Olej 
nik 1 Jankowski. Lentner raz. je­
dyny zwiódł swego opiekuna — 
Pohl* (z Ruchu). pozostawając 
zupełnie w Jego cieniu, również 
i drugi skrzydłowy Górnika —• 
Ernest Pohl, nie miał łatwiejsze­
go zadania z Palą, chociaż ogry­
wał go częściej niż robił to ze 
swym „stróżem” Lentner. W Ru­
chu na całej Unii zawiódł atak» 
złożony z 5 Indywidualistów, któ­
rzy w pewnych okresach gry za­
dowolili, ale w sumie, jako Hm* 
wypadli blado. Nawet Lercn „za­
pomniał” o współpracy ż Cieśli­
kiem .Suszczyk, jak zwykle świet­
ny. Wyrobek nie mógł obronić 
tych dwóch strzałów. (j. w.)

lekkoatletyczny w konkurencjach męskich Pol- 
Dziesięciolecia w Warszaw te, o nieoficjalny tytuł 

najlepszej drużyny w Europie rozpoczęty! Po pierwszym dniu i przeprowa­
dzonych 10 konkurencjach, stan spotkania jest remisowy 55:55. Na 10 roze­
granych konkurencji, wygraliśmy 5, oanosząc cztery podwójne zwycięstwa. 
Goście uzyskali taką samą ilość zwycięstw, zapisując na swym koncie tylko 
3 dublety. Do zakończenia meczu pozostało jeszcze do rozegrania 10 konku­
rencji, a do podziału jest 110 punktów. Dziś rozstrzygną się losy spotkania!

Rugby
Rugbiścl Górnik* Kochlnrvlcn 

odnieśli w spotkaniach ligowych 
d»l»zv sukces pokonując AZS 
Lublin H-0 (8:0). pun.Jy rdobyll: 
łuskowiec S, Brożek 1 Gwoździk 
pc h

Pięściarze BBTS Bielsko pokonali wczorat na własnym 
ringu Za wiszę Bydgoaxcs 15:5, pod’ 'a )a*ąc w ten sposób 
»1 ój dorobek punktowy w mistrznstwaen I Hgi. Mimo jed­
nak wysokiego zwycięstwa.

Większość bokserów BBTS nie 
czyni, niestety, postępów, co mu­
si być wynikiem nie najlepiej pro 
wadzonych treningów. Kondycyj­
nie są dobrze przygotowani, go­
rzej natomiast z techniką. A prze­
cież jest w sekcji pięściarskiej 
BBTS kliku młodych zawodników, 
z których moglibyśmy mieć po­
ciechę nie tylko na 
jowych! Technika I 
technika! — oto nad 
popracować w sali 
bokserzy Bielska.

Zawisza oddał walkoweiem pun­
kty w wadze lekkośredntej, za in­
kasowa ne na początku meczu 
przez Żmijewskiego. Wynik pod­
wyższył na 4:0 Sokołowski w wa­
dze muszej, który po bardzo cha­
otycznej walce wygrał z Jagiełło 
W koguciej BBTS wystawiło Bo­
raka, który w pierwszej rundzie 
wcale nieźle poczynał sobie z Za­
wadzkim, wykorzystując przy tom 
nic atut dłuższych rąk Ale w 

Zawadzki przeła- 
Boraka, skrócił 

kilka silnych cio- 
tego stopnia osła-

55:55! Wprawdzie to 1 nvł- 
że wc&le lacXie z punktu dra 
maturgicznej konstrukcji me 
czu — niemniej: 
my „zejść na 
przewagą kilku 
go nie da się ukryć.

O, w tym spotkaniu — jak 
się dowodnie okazujp — li­
czy się każdy punkcik! Każ­
de drugie i trzecie miejsce! 
Proszę zauważyć: odnieśliś­
my wczłir;-.f o jedno podwój­
na zwycięstwo więcej (my: 1, 
Niemcy 3 plus sztafeta, która 
daje jednak tylko 3 punkty 
przewagi, a nie 5). » przecież 
zapewniły nam o-ne jedynie 
remis w pierwszym dniu. Za 
decydowily wyniki biegu na 
800 metrów i rzutu dyskiem' 
w pierwszym tylko jeden Po 
lak zdołał przedzielić gości, 
natomiast w drugiej konku­
rencji 2 Niemców „przegro­
dziło' naszych reprezentan­
tów. I - 55:55!

Olbrzymia większość konku 
rencji pierwszego dnia zakon 
czy la się zgodnie z teorelycx 
nymi przewidywaniami, bez 
najmniejszej nawet niespo­
dzianki. Nasze dublety’ w trój 
skoku, młocie, w skoku w 
dal i w biegu na 5 lu»». — 
blety Niemców w wysokich 
plotkach, stumetrówce. 400 ni 
oraz ich pewne zwycięstwo w 
sztafecie spr nterskiej.. Tu 
teoretycy święcili triumfy. 
Natomiast bilans dwóch pozo 
stałych konkurencji, stano­
wiących ów przysłowiowy 
„języczek u wagi“, wypadł ko 
rzysinie dla gości. Makoma­
ski nie wygrał ze Schmid­
tem. a Kazimierski z Miśn­
ią: w dysku Wachowski zajął 
ostatnie miejsce. Jak na iro­
nię, w konkurencji krajo­
wej rzutu dyskiem zwycięzca 
osiągnął wynik, który by dał 
mu drugie miejsce w me­
czu... Ale bądź tu mądry i 
pisz wiersze! Nie wiadomo 
zresztą, czy ów „krajowy rwy 
cięzca“ — wystawiony do nv* 
cru — nic załamałby aiç nod 
debiutancką tremą

Cóż, skoro Niemcy osiąg­
nęli już swoje niespodzianki, 
to teraz wierzmy, że w dru­
gim dniu meczu przyjdzie kf> 
lej I na naszj’ch reprezentan­
tów Liczy się k?Âdy punkt! 
Potrzebne nam są — do od­
niesienia zwycięstwa — przy­
jemne niespodzianki (w posta 
ci przedzielenia Niemców) w 
skoku wzwwź w kuli i w bu» 
gu na 400 m plotki. Niezależ­
nie od nich — oczywiście — 
wyjść muszą bezbłędnie 
sze ..pewmiakP: dublety 
skoku o tyczce, oszczepie, 
gu na 10 km. a kto wie 
i nie na 3 km z przeszkoda­
mi. Gośrip odpowiedzą za­
pewne dubletem na 200 m o- 
raz zwycięstwem w sztafecie 
4 razy 490 m Pytanie więc 
brzmi: czy w tzw. ..niepew­
nych konkurencjach“ nie 
stn-cimy tyl* punktów', ile za 
robimy dubletami (tak Jak 
stało to się w niedzielę).

Pominęliśmy eelow'o — snu 
ląc prognozę na dzień dzisiej 
szy — bieg na 1500 m. To do 
brze, że nie wystawiono Ory 
wala na 800 m i dzisiaj za­
wodnik ten wystartuje jo 
1500 m nie zmęczony! Jakże 
dużo zależy od wyniku tego 
biegu! W parze z Jochmanem 
powinien Orywał zapewnić 
nam choć punkt zysku. I kin 
wie, czy nie będzie to właś­
nie punkt, oznaczający nasze 
zwycięstwo... T?A to Jakoś 
wychodzi z teoretycznych ob­
liczeń!

Oto one:

200 m
1500 m
3 km
10 km
4 razy 400 m
kula
wzwyż
oszczep
400 m pl.
Razem:

...co dałoby nam łączne zwy­
cięstwo 111:109!

W przewidywanicch tych 
zachowaliśmy raczej powscią 
gliwofić—licząc jednak w skry 
lości ducha na lepszy wynik. 
Przyjemne niespodzianki — 
mile widziane! (zed)

Mecz na Stadionie Śląskim, zakończył się
Zabrze, który wygrał z Ruchem Chorzów 2:1
44 min. — Jankowski, 75 min. — Kowal, 80 min Cieślik. Sę­
dziował Bilak z Opola, widzów około 40 tys.

GÓRNIK: Kaczmarczyk «— Franosz, Floreńskl, Hajduk — Czech» 
Olejnik — Pohl, Gawlik, Jankowski, Kowal, Lentner.

RUCH: Wyrobek — Pohl, Siekiera, Pala — Suszczyk, Nieroba 
— Bochenek, Pleda, Lerch, Cieślik, Plechaczelu

„Derby Śląska” od lat mają u- 
staloną markę 1 poziom spotkania 
zawsze zadowalał kibiców. Wczo­
raj na Stadionie Śląskim emocji 
trochę było — nie można powie­
dzieć, ale poziom gry daleko od­
biegał od „derbóu'”’ Niedzielni 
przeciwnicy zagrali jak sztubacy, 
zdając sobie sprawę z wartości te­
go pojedynku, który dla Ruchu 
oznaczał szanse na tytuł mistrza 
Polski, albo stracenie szans. Rueń 
przegrał 1:2 i chyba odpadł z koń­
cowej rozgrywki. Tu każdy punkt 
się liczy, a chorzowianie stracili 
obal

W spotkaniach piłkarskich 
objętych zakładami Totaliza­
tor* Sportowego, padly nastę 
pujące wyniki: Stal Sosno­
wiec — Gwardia Warszawa 
2 3. Budowlani Opole — Polo 
nia Bydgoszcz 2:0, Lechia 
Gdańsk - ŁKS Łódź 2:2, Cra 
covia ~ Polonia Bytom 0:2, 
Górnik Zabrze - Ruch Cho­
rzów 2:1, Stal
Pí st Gliwice 1:2, Legia Kro 
sno — Naprzód Llpiny 1:0, 
Szombierki Bytom — Unia 
Racibórz 4:2. AKS Chorzów— 
Wawel Kraków 0:2, Arko-nia 
Szczecin — Warta Poznań 5:2. 
Piast Nowa Ruda — Polonia 
Gdańsk 0:1. Calisia Kalisz - 
Pogoń Szczecin 2:3, Zawisza 
Bydgoszcz — Górnik Wał­
brzych 5:1.

Sprawdź teraz, czy tak ty­
powałeś w Toto * Lotku:

8 — gimnastyka,
15 — koszykówka,
17 — łucznictwo,
33 — skok wzwyż,
'34 — skok w dal, 
48 — żeglarstwo; 
dodatkowo:
26 — pchnięcie kulą.

8:3 
3:8 
6:5 
7:1 
8:3

Wczoraj przeprowadzony został 
tradycyjny wyścig kolarski redak 
eji katowickiego „Wieczoru” dla 
niestowarzyszonych, na rowerach 
turystycznych i wyścigowych. W 
kat. rowerów turystycznych starto 
wało 141 zawodników na dystan­
sie 40 km. Wygrał Langer (Bry- 
nów) 1,02,00. wyprzedzając Sielic­
kiego (Katowice) 1.02,02. Dalszych 
5 kolarzy: Zarzeczny (Katowic). 
Mamysz (Piekary), Wojko (Szopie 
nice), Będkowski (Sosnowic:) 
Apostel (Piekary) uzyskało tedna- 
kewy czas — 1.02,04.

156 kolarzy staitowało w kate­
gorii rowerów wyścigowych, na 
dystansie 50 km. Pierwsze miej­
sce zajął Pilch (Siemianowice) 
przed Niklem (Goczałkowice), Ka­
detem (Kalety) i Lukoszczyklem

► (Michalkowice) m >>28,18. .

Górnie Radlin pokonał na 
własnym boisku najgroźniej­
szego rywala; Stal Mielec — 
4:2! W tej chwili Radlin posia­
da nad Mielcem 
punktów, ale 
grę mniej i jeśliby wygrała 
powtórzenie 
w Gliwicach, 
tylko 2 punkty różnicy.

GÓRNIK RADLIN - 
STAL MIELEC 1:2

Tym razem skład jedenastki z 
Radlina warto podać: Budny, U- 
cherek. Oślizlo. Hibner, Bożek, Nie 
dźwledzkl. Dybała, 
Stobrawa, Krawczyk, 
ponieważ

Dembowski, 
Polon i us — 

r....... ........ zwycięstwo
nad Stalą Mielec 4:2 (0:0) przybli­
żyło tę jedenastkę znacznie do mi 
strzowskłego tytułu ! wrót I ligi! 

Dopiero po przerwie pękł „wo­
rek obfitości”! Prowadzenie zdoby 
wa w 50 min. Dybała, podwyższa 
w sześć minut później Polonius. W 
67 min. Tobolik zmniejsza porażkę 
do 1:2, ale Dybała podwyższa na 
3:1. Znowu minuta niepewności 
kiedy w 18 min. Gazda zmniejszył 
wynik na 2:3, ale za 60 sek. nowe 
brawa nagradzające Dybalę za 
strzelenie gola. Zwycięstwo w peł 
ni zasłużone. Obok Dybały w Gór­
niku wyróżnić trzeba Bożka i O- 
ślizłę.

SZOMBIERKI — UNIA 4:2
Okropny meczl Z boiska wlało 

nudą, piłkarze w ogóle się nie wy­
silali, zadowoleni widać swą obec­
ną pozycją w tabeli. W Szombier­
kach wyróżnić można Nowaka I 
Hermę, w Unii jedynie Żaczku. 
Bramki strzelili: Sobek, Kuczera, 
Herma 1 Nowak — dla Szombie­
rek, Żaczek i Urbas — dla Unii.

AKS — WAWEL 0:2 <0:0)
Piłkarze Wawelu obie bramki 

zdobyli z wypadów, w okresie, 
gdy gospodarze zaabsorbowani by­
li obleganiem bramki przeciwni­
ka. Strzelcami byli: w 82 
— Wójcik, w 88 min. Sidło.

LEGIA - 
NAPRZÓD 1:0 (0:0)

Naprzód w Krośnie furory 
zrobił. Dobre wrażenie pozostawili 
po sobie tylko bramkarz Słomka 
(obronił rzut karny) ora*. Spyra.

STAL RZESZÓW — PIAST 
GLIWICE 1:8

gospodarze nie zachwycili.
Spora niespodzianką przyniosła 

walka w kategorii, pól ir-dniej : 
P“'.ak (BBTS) pokonał Lewandow­
skiego, który leszcze przea nńl 
rokiem występował w pierwszej 
reprezentacji Dolskl' Triumfowała 
w tej wa'ce epi łsond.eja Dzi, 
ki ,tej mógł Polak nieustannie 
przeć do przodu I zasypywać ry­
wala gradem ciosów. Pewnie, że 
nie były one zbyt precyzyjne, je­
dnak wystarczy?; aby połowa o- 
.iągnęta cel.

W wadze nołśrednlej Górny wy 
grał nrzez tko. w trzeciej rundzie 
ze Strz.empkowsklm. Pietrzyków 
skl boksował minute- sekundant 
drużyny go«cl szybko podda, štve 
go zaw pdnika. Manuezewskiego.

Oczekiwany z luzym 
sowanlem pelerynek 
ciężkiej pomiędzy 
(BBTS) a zwycięzcą 
skiego, Gugn'»wlczent, 
się rem'sem w pierwszym stars i 
Kumorek 
szczękę, 
rundach, 
w yrównal 
służył

Trzeba sobie otwarcie powie­
dzieć. iż fc 'ans po pierwszym 
dniu zawodów nie jest dia nas 
zbyt pomyśiny, ale mimo wszyst 
ko możnr się cieszyć z tego co 
Jest, be . mogło byc znacznie go­
rzej. Wystarczył >. bv nie po­
wiódł się nam skok w dal któ­
ry z natury rzeczy jest konku­
rencją dość pechową i we wszyst 
kich rachubach przedmeczowych 
wynik tej konkurencji obliczało 
się z dużą dozą wstrzemięźliwo­
ści. lýmczasem nasi sk'tczkowle 
spisali się bez zarzutu i zajmu­
jąc dwa pierwsze miejsca zade­
cydowali o tym. iż wynik p.erw 
szego dnia zakończył się remi­
sowo. Szczególne słowa uznania 
należą się mistrzowi Europy w 
trojskoku, J. Szmidtowi, który 
zastępując niedyspor ow mego 
Grabowskiego, nie awiód) po­
kładanych v nim nadziei zajmu­
jąc pierwsze miejsce i iwycę- 
ając nawet srebi lego medalistę 

z< Sztokholmu, Kropidłowakla- 
go! Szmidt skakał w dal bezpo- 
średnio po trojskoku!

Czy z.dołamy przechylić szalę 
zwycięstwa na naszą korzyść? — 
oto pytanie, które z pewnością 
zap -ząti umysły wszystkich 
zwolenników „królowej sportu". 
Licząc bardzo ostrożnie i pesy 
mistycznie wychodzi nam, iż dzi 
siejsze konkurencje przyniosą 
znów wynik remisowy 55:55. Ale 
wystarczy, bj tylko w skoku 
wzwyż obydwaj nasi reprezen­
tanci nie dali się pokonać' przez 
drugiego Niemca (w pojedynku 
z Puellem nie przyzi ajemy im 
szans), a już wynik pędzie dla 
nas korzystny. W każdym razii 
trzeba stwierdzi'-, iż mecz jest 
cięższy u i przypuszczano, a dru 
żyna’ NRF silniejsza niż na to 
wskazywały ostatnie wyniki Jej 
reprezentantów

prognoza 
na dzisiaj
56:54

TRYBUNA

3:4 (2:1) ______

Radlin 20 28 3T:15
Sta] Mielec 19 24 20:20
Szomblerk 20 23 31:24
Legia 20 22 2830
Napizód 20 21 35:31
Unia 20 21 33:31
Piast 19 18 36:31
Stal Rzeszów 20 1 4 26:27
Wawel 20 17 22:23
Concordia 20 17 36:54
Garbarnia 20 16 19:34
AKS 20 13 24:39

Polonia 20 29 45:17
ŁKS 20 29 58 24
Ruch 20 27 38:23
Górnik 20 25 54 28
Gwardia 20 25 38:36
Legia 20 20 39:34
Wisła 2« 17 33:47
Cracovîa zn 16 33:38
Budowlani 20 16 21:34
Lechi» 20 15 28:43
Polonia Bdg. 20 15 27.57
Stal 2*’ 6 20:48
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